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Dziecko Balladvny 
Paweł Goźliński l. 

f3al/11dy11a. LcLęściara. Bodaj pko j dyny dramat Słowac kiego map zcd lu­
ioną gwarancję na prte t-rwanic na scenic. Płaci jednak za to swoją cenę . Cen•! tą 
j ,st upupienie. 

Dlate<>O, bro1i Boże, nic wych faj siir Ballad_nw, nie pokawj swoich dLiwacz.­
nych zakamarkow. Przypadek 17.qdzi żywotami rwoich bohaler(n.1 i ni ech już tak 

zenanie - pr2}11adkowo. Bądi. pełną paradoksów i nieprawdopodobnych niespo­
dzianek ni eH'ai ką 7.abawą w Shakespearc'a. l as?.ym S11e11111!1l) letniej 1.c szc7.ypt;! 
Króla l.earu . Oaj s i ę sob'! ba1-vić w lekkomyślną „ciut " t ragedi ę albo pods7.ytą kry­
minalem ba ś 1\ - byle bez zobowi:1La1i. 

2. 
La two powicdLiec: nie wychylaj Sil,!. le cu zrobić z rybam i?" Bo w ,op le 

- oprócz .oplan '· 'hochlika i Skierki - miesLkaj:1 równici karpie. Nib, nic 
nadzwyczaj ne •o, ale te karp ie Lachowu ją si~ jak piranie i dlatego są ulubiony­
mi rybam i krwaw · ' O Popicia. u7urpatora i morderc na piastowskim tronie. 
„Zaczerwienione krwi4 wi <l Li~tłem staw( - opowiada Ki rkor Pustelnikowi w pro­
logu Balladyny 

Król żywi karpie cialcm niewol ników. 
:\l i ·r37 wybina dzic:s1qtegu / sq kó" 
I tn4c 11 b11\dy ulubionym rybom 

1a :i.er wyrzuca. 

Resztę cia ł karz.e worać w Liemię, a potem „cLcrwon '111 skibom I Ziarno powicrL.a" 
Zaprawdę co ś gnije w Licmi Lecha. 

3. 
Al mul.c t::ik trzeba: s iać 11c krwi. 7eby Licmia wydala owoce) 

4. 

DLię ki krwotokowi Jul czuje sii;: w koncu „„.Ldroll' j::ik ryba" - a trzeba 
wiedz ieć. że widmo smierci czyhaj:1cej każdego jutra przcś lud uj e <>o przeL ca le 
życi e . Właśnie skończył pi sać J\lazcpf (po d L ies i ~·ciu dniach ! , kiedy kn.:w, co mu 
„do głowy bib po napi sa niu gwaltowno-krwawej tragedii", wylala s i~ bez pomocy 
pijawek. prosto z nosa . 

Jes t j sie1i ruku 1834. Mieszka w Genewie, w pensjonacie pani Pattcy, której 
córka ' glan tyna podkochuje s i~· 11· nim . \.1 ickiewicz właśni e 1vydal Pa1za 'fiulem::n . 
Jul jeszcze go nic cz 'tal. nic dotarł do niego z Pary?a. Czvt;:i za to George and. 



wpdną nowość• na rynku literack im. kandalistb . tyle mniej wii;:cej o niej wie. 
C h0<.1Li też do t ' atru , ale nar1eka, bo „nic lubię 1.łych komed ii i wode11i lów" 
Wkró tce LacLnic pi sać Balladynę. a kiedy skor1 CLy, dopad nie go „g l ęb sL.<1 n iż ki L·dy­
ko lwiek melancholi a i oboję tn ość" . 

a melancholie; nies t ty nic nie poradzą pipwki ani krwotoki. I i , pomaga 
tCL Pa11 fi1deusz , który 11 ko1icu doj echał do zwajca rii razem z wieśc i. ami o szctę­
ś liwym - przez chwi lę - życ iu malżc r1 skim i\l ickiewicza , który L fajką w zębach 

zaNwa spokoju patriarchy wśród 1.achwycunych roda ków. 
Jul - choć 11· li ·ta eh dobrze pi s? , i o Panu 1ade11~: 11 . i o jego au tor te - chyba 

jed nak z::iz.drośc i . 

S. 

„„ .1 ks i ążkami i.le idzie" - pisze. am placi za publikacjct wlasnych d 7 ie ł , 

1\ię <.: wstrzymując druk l3allad; 11y, clziala we wła snym inter sie. Są kłopoty 7 prLC­
rzucan iem ksi ;i;ze k 7 Pa ryża do kraju, a popyt wś ród polskich emigra ntów JCSt nie 
dość duży, by zwrócily s i ę chociaL koszty druku. 

Ale może to jednak wcale nie kr)'Z)'S na rynku ks i ą.lki ? Yloż e to Le wzgl ędu 

na Pa11a [ade115w ni c.: wydal od razu Balladyny? Mo7.e wydala mu s i ę zbyt s ł abą 

konkurentką? Uzurpatorką ? VV to ni e wiert ct. 
Raczej w to, ie bal si\'. , ż.c przeszarżowa l. Że czytelnicy nie zrow micjq tej 

·: niby tragedii ". pisa nej na poclobiclistwo „sta rej ballady. („. ) jakby jq gmin uklacla l". 
Ze pn Pwm 'Jluleusz.u, panoramie polskiej. ba, kosmicLncj harmoni i, Balladyna , 
wyda im s ię jakim ' knvawym plugas twem. Że wpi saną w ni~ wizjct <: nieprawionego, 
naznaczonego ni esamowitośc i ą i zhrodnią począ tku polskich clzic.:jów umają za 
idi otycL!lą prowokację? Że mu zarzucą, że nie dok kocha swoją „ku Lynk~· " (tak . 
w ni eco szyfrowanych listach do matki, n azywa ł Polskę) ? 

Może ze strachu . że jes t w niej ukryta jabś straszna tajemnica , jaka ś 

bombJ 1.egarowa . wotil j ą ukryt ą w tłu moku ? (t 'a kufry go nie było srać -
utrzymuje Jaroslaw i\I re k Ryrn kie,, iCL. ,: f'aki tlumok. w którym jechala kon­
no Ballad) llll, ni e b,ł chyba jak imś niC'tgrab nym pakunkiem, lccL rod7ajem 
sa kwoja LU - brczentow 'go czy skórzan ego worka. który spi n;Jlo się p:isami lub 
klamrami "). Aż do 183 roku kiedy w kor1 cu u kaza ła sic; w Pa ry;i;u) węd row:i la 

z nim przez Rzym, . eapol, G recję . gipt, Pales tyn<;, Liban. Jak skrzę tni e 

wylic ta Rymkiewicz, cztery razy wsiadala na pokład różnych okn;tów, pływa ł a 

z Julem ł odz i ą po Nilu , po pustyni wędrowa l a na grzbiecie wie lbł ąda. 
A zatem z julem i Balludynq ll'ędrowa la ta straszna tajemnica: dziecko. Jakie 

dziecko ( .z j e~ t'\o właśn ie! 

6. 

Mi c;:dzy groteską a narodową traged ią w duchu romantycznej historicJLofii -
tak i'v1 ieeqslaw Inglot przed laty streszcz.al to, co uda Io siir wyc i s m1ć z Balladyny 

jej intcrpn:tatorom i\ lamy 11ięc wybór. Albo bc;dLiem;· ją czy tać· pko gnp kq „baś 11 
połi tycL.Jl;!", w której na serio ścierają s i ~· scnt;·m ·n ta Ina utopia i polityczn y, k nql\V 

rea li zm albo jako ironic7 ną pa rncli ę rnzpr::mriaj:1cq sic; na ró11~ 1i 7 oświ ecen iowy­
mi i romant 'Cw ymi stereotypami do tycL:qcyrni 1.arównu literatury, jak i histo rii. 
Ale j akoś 11· lej interpretacyjnej alterna ty-1i e 7awsLC gubi Io s i ę dt iecko B:il ladyn;-. 

Dlactego badacLc tak rzadko zm·acali na nic 1m agę. Dlacz go nic chci el i 
clostrL.eg::tć , l.c Ralbdyna jest w ciąiy? Przecież to nic jt'st na11et jak i ś ukryty mot)'\1·. 

O tym s i ę mówi wprnst: 

Ll t\LL\D 
Jaka hi ci b Ś\\ia tlosc . . md lo mi! rndlo mi1 rndlo 111 i1 

(. .. ) 
Skw '1CL iaki 1 ° >Larcem . 

o 111 ics7.b" celi - .i nas r> \ko dwoje 
B~d L i e ll'iec\1ia \o. 

KO T RY1 
1)• c:i','ża rn a; troje. 

Kto jes t ojcem ? Mo7c w tym nicdyskrctn im pytJniu trLcba szukać r6wn ic7 
oclpm, iedzi na dLi11rne milczenie wokól dz.ict.:ka Balladyny. Bo p r1.cc icż siosrro­
bójstwo, mężobójstll'O, królnbójstwo, matkobójs two - wstystkic te zbrodnie przy­
sz ł ej uzurpa torki na piastowskim tronie, mi mo ea lej potwornośc i , daj~! s i ę jcszc1.c 
jakoś wydumaczyć . O nich moi.na mówić. sq preceden sy. ca la litera tura pełna 
jest podobnych zbrodniarek. Dzieci L nieprawego lo'la równic.:l.. Ale z11 ykl ' OJ CICC 

w kor1 cu s i ę odnajduj e, usynawia (ucórkawia ) ) potomka i rod1inny 'll'iJ t \\Taca 
11· swoj e z.wykll' kolein . "!)•mewse m 11· \\')'pJd ku ł:blbdyny (nicpokobn · poczc;:cie 
rac1ej nic wchod1i w gn;) jest a? tu.ech kan dvdatów do ojcnsrwa. Ojcem mozc byl 
pr1ecicż panici'1ski kuchJ nek Halladyny. swojski pijacZ\'nJ .rabicc. .\lbo J J mąz 
Kirkor- ob y klasowo, bo ksi:1 7ę, ale prz)~iajmniej pk Grab iec krajowej produkq1. 
Ale moi..e być nim równ ie? - o Lgroto - obcy: niemiecki naj emnik Kos tryn. 

Jakie w ma waC?cnic' Ż:1dne - jeś li dLiecko raz.cm L m::i tką uinie r::i7.onc 
piorunem boskiej kary. A jeś li pr7e7.ylo? Jak d1 iecko !:iem ·le. kochanic1· Zeusa. 
której bóg obja1\ 'ł si<;'' postaci gromu ~ Puypom nijmY imic;: tego d1iecb. a "!:.i­
śc i wie sześc io tygodniowego płodu uratowanego przez. nj ca: Dionizos. 

7 
Piorun. który t.abij a Balladynę, bywa ł przcdmiotC' m sporu. \\ 'ystaray 

wspomni eć plomienn , referat Bohdana Knrzc nic.:wskicgo O u·o/11 0.<C: dla pionma 
po Balladp1il' w rcl.yserii Aleksandr;J Bardiniego. \ s1eteczna królowa nie gin?la 
w tc.:j in scenizacji od pioruna, leci dostawab t.awalu . Wiado mo. byl rok l '.) 4, 
ledwo parę micsi<;>cy wcześniej umarł Sta lin , a 11· socjalistyo nyrn pailst1 ie nie 



można holclować jaki111s zabobonom! „ IO ~pruw::i c!Lcn i e wiel kich pr1estr1.cni 
Ballad111y Jo mieS7.czań sk i <'go s;1lonu !" - prote>towal Kor1.t·ni wski. 

Dawne d1.icje. 0L i ś \\ ·dawalob\· się , że o piorun ie nawet nil' warto gadać . 

Jest 11ina - musi być kara. A 7.e Ba ll advna sama skhic skarnje na śm i erć? 

u p rzecil'Ż La kie ruma ntvCLnc. Rumantycy jak ma ło li' co \Ikrz li w postęp du sL 
i Ducha. A miarą postępu - jak Hcg -·I prLvb La l - był 1x>1.i ) lll samos11facłomości. 

Dla tego Balladyna osi <i gaj ąc w finale dramatu pcln i ~· świ adomo~d własnych win. 
daje jcd noC?dnie dowód pos t ęp u, jak i s i ~· w ni CJ dokonał. Tragicmą zaś kon­
sekwe ncją jej samowiedzy jest ")'rok na ;;amą ~ i cbic . ,.\ ?ic: wvkonuje i:;o huska 
OpotrLność? lak to ju i.. L Roman tykam i by ł o : Wil'r7)'li i \V rosti;·p. i li P::tna Boga. 
I 11 na uk~. i w cuda . I w wolno~ć. i 11 kon i eczność. I jakoś im sii;· 11 glowach zra ­
st:ily te bicvunv myś li . Piorun . który Lab ija Ba lla<lrnc;, jest wic;c jak najh;i rclziq 
na s1,voim miej cu. Codzi pOCLucie sprawied l i wości i prawa postc; pu 1\k- co tu 

za opatrzność, co to La sprawiedl iwość . co rn za post<;p. któn:go ufiarq staj -· s ię 
równ ież dziecko, niewinne, choć w brLuchu matki -z.brod niarki ? lu jest skandal. 
Prawdziwy skandal. Dla wian• i dla rowmu. 

8. 

\ Vi\:L' moż.e nalei.aloby dlit:t:ko nca liU .vlol.c nawet Słowacki je_: uca łil i miał 
dla niego upatrzone miej sc 1 zaplanowanym cL.igu Ja łszvm r PrLcc i cż nie na 
Hallady11ie jcvo basnio1 d opowi e_ ć u polskich kor/(;niach miala si ę ·kończyć. 

„1:3allwl\lla JE'St jt·dnym z siedmiu dramatów - lak p i sał Seweryn Cusz­
cą11ski do Lucjana Siemi ,li kic ,o, o tym. co mu łmvacki opowicd1.ial - które 
z l ol.~ijcdną ca łość, j edną epop ję drama tyczną Osnowq ich. a rac1.cj przedmio tem 
i celem, upoc tyzoll'ać bajeczne pocz<1tk i narodu polskiego. ll')'proll'adL.ic na scenę 
w samym ich Lawią1ku ,,.sLystkic Ź)'\1iol y. które 110.i:yly charakter polskiego narodu . 
które Sil ciuchem jego bytu „. 

Goszc:zytiski pisze nv rost: to byl plan L·akj epopei. Sluwacki odkrywa [ prLcd 
nim jej najdrobnicjsLe w:zegó ł . Z) mó1~il coś o d;i lsz)111 losie J Liecka B::i łl adyny) 

J a ką miało odegrać role; w mityunego pol.-kich dt icjach . , ie wit' rny. i\ l oż.emy s i ~ 
co najw, żej domyś la t:·. . 

9. 
Nawet jeszcze bezdzietna Balladyna sprawia ł a kłopoty „\\! czym te kilka­

d7 icsią t scen he1 lo icwcgo 1wiązku miqdz sobą , hc1 ' zg lęd u na c1„as i miC'j ­
scowość , bc:L poezji. hez stylu . bc7 historycLncj pr:iwd, . w CL,Ytn ten dialog peł en 
nicdori.eczności i krwi ma ro L.j aś niat:· s taro ż.ytn c d7ieje Polski? I ie wiem" - pisał 

piem ·szy j j recenLent, tanislaw Rope łcws ki. L któr m Słowacki o ma lo co > i ę 

pan; lat pói.niej nic pojedynko\\'al (Ropele\\'ski poczu l się spotwarzony Be11iuw­
ski111 , 1\i~-c W)7wa ł Jula , ale rankiem przed strz 'laniem LC strachu popadł w iol ąd ­

kową nil'dyspozycj<;. \Vi ~c ich pogod Lono) . 

Sam Słowac ki , we wst\·p ie przyznawał - nie beL satysfakcji - l.e „Ba/Lm/pia 
p(zernzi śp i•icych w orobie historyków i kronikarzy" . i\ latce też próbował. wyjaśni ć: 
ż.e stworql cłziwnq kra inę, „ przeciwną zupełnie prawdzie hi -1oryczneJ. czas;1m1 
przcciwnq podobic1istwu do praw ly" . A jcJnak zrobi! wszys tko. by 1a ludmaiący 
j<1 bohaterowie „byli prawdziw]'mi i aby w sercu mieli nasze serca„. „ . . 

Nie nalcżv tvch słów rowmieć jako usprawieJliwienia, tlumaczcma 1 ę 
autora, który ro;,p;ta ł swoj ą w_ obrażnię i pozwolił jej zakpić „ L tłumu łuJ z.kievo . 
z poaądku i ła d u , jakim si<; wszystko d L.ieje na świel'i e" . o racLej w\7.nanic wiary. 

W Shakespeare'a. 

Już pod koniec 183 1 roku pisał do matki _ ie Shak<.:spea re \ 'daje mu si c; 
„dzieckiem albo wariatem". vVbrew poz.nrom to s łowa pclne szacunku. bo - pk 
pi sa ł dalej - „ka żda Jego scena odkrywa g l ~ bolq znajomość snca ludzkiego i na -
piętnowana jest wiełko~ciq poetyckiego geniuszu „. . 

\\ ten sposób właś nie Romantycy rozumieli tak zwanego Labędlta 
'L Avonu: musia ł być sz.a le11ccrn, bo tylko szalony może tak głęboko jak on wnik­
nqć w mroczne gł ęhiny duszy. I tylko ktoś naiwny jak dziecko mo.i.c przy tym 
L ignorować kanony dramatu i wpuścić na scenc,: j ęzyk tak dosłowny i mic;si­
stv. że daje po zucie obecnośc i l.ywych ludzi. SL!uka to nie ,1 es t I 0kcp geogr<t ­
ni. biologii . nawet historii . ie należy wii;c autora Ha111leta ocen ia<" podług 
re('uł powierzchownej prawdy i encyklopcd 'crnego prawdopodubie11stwa. 
B~ nawet tworząc najbardLiej fontastycme świ aty „Shakespeare - jak p i sa ł 
A. \V chlcgel - wymusza na nas stanowcze przekonanie : gdyb_ stwory takie 
istniałv, zachowałvbv s ię wlaśnie tak". Ten poe ta naiwn y. chud?.qc „dzikimi dro-

' , . I k 
>ami", rozbij aj ąc klasyczne formuły dramatu. prz.ehil sit; ku prawdzie cz owie ·;:i, 

prnwdzie jego uczuć i prawd L.ie natury. On nas tej prawdy móol nauczyć, ho jego 
twórczość jest wręcz „naturą z pierwszej ręki " . óż . że prawda b) va _grotesko­
wa, miesz.a się w niej ża rt i powaga, a człowiek traci swą \\'Ln iO>łość. Ze w jego 
bohaterach komizm zrównany jest L tragedi ą , a powaga 7 btucnadą~ ' IO ludzkie_ 
taki wła śnie jes t człowiek - rozpit,:ty między ideałem , mar Leniem i błotem ziem­
skiego bytowania . Ta ka jes t ironiczna prawda łud 7.kiego serca. ie da s ię do niej 

dotrzeć bez wielkiej fanta zji. 
"I:vlc o fanta zji Shakespea re' a. Ale fantazja Słowack ie):!.o ? - to z;1wsze brLrni 

groź.nic. Karpie pożerające ludzkie zwloki. Krew mies1_ana z z i emią . Balladyna 
w ciąży rażona piorunem. Cól. to za potworne rytua ły Jaką to pra\\dę ludzkiego 

serca mia ły objawić te oburLające sceny) 
A przecież w kolc:jnych dramatach Jula będzie jeszcl.C straszniej. 'v\'eżmy 

Sen .,rebmy Salomei z 1843 roku. który ternz. Po p!Leczytaniu Ballad,m ' „na świeżo", 
wydaje mi s ię na nowo napi saną 1udgopla 1i ską traoedi ą: i..ywe pochodnie. dzie­
cięce główki \\bite na piki, cię.i.a rn a kobieta z rozprutym brzuchem. w którym 
z.amiast płodu tkwi martwe sLcLenię. Ale ies t tam jeszcze jedno dziecko. yn 

Il 



Sa lomei, nwuc jej panieńskiego Lwią7 ku / pani 'Lem Leonem. Jest onu jcsLc7c o!.;: ­
biej ukryte prLed czytelnikami nil. dzjecko Ba lladyn . :\le musi nca l cĆ, za wsLcl­
ką cenę , inaC?ej / ·alcgo krwa1\ego dramatu odes,a nc ZO>talyby resztki naJ Liei. 
Więc oca lej e. J\ loże wi ęc również dziecko BallaJyny„. 

IO. 
Johann Cottł'ri cd Herd er miał nas - Słowian - La anioły z ru stykalnymi 

twarz.a mi >kazane na ru styka ln lifi' style. „ i pogodn i miłośnic , wiejskiej swo­
bod: byli gościnni a,i. do w1rzulności" - pi sa ł ../. upodobaniem uprawiali roli;. 
nienawidzili wojen. chcieli żyć w Laciszu domowym". ł deal y czys tego cz ł o11 i •„ 
czerist\\'a . 

Skoro więc Slowacki zamierza ł napisać drama tycrną cpopcj\' o poC?q t­
kach pol skiej pa ń twowości . a i narodowej tożsa mośc.i (i nieustannie j ą pisa l. 
ai: po Królu Dw.:lza ), powinien \da śc iwic zacząć od opisu jaki ej ś herderow­
ski CJ utopii. Ale jemu wciąż s i ę splatały w mocny, nierozerwalny węze ł księg i 

Genez.is i Apokalipsy J eś li więc opm, i:icłal o narodzinach, to kolebką był grób. 
J eś li „odtwam1l" jakikolwiek histo rycrny poczqtek , to - tak jak " /3a/U.Jy11ie 
- tym pocz<~ tkiem byla zbrodnia. Jakby mu krew c i ągł e si ę ouca la na m6 Lg -
a nic zawsze by ły pod n: ką pijawk i. A krwotok nie pr1ychod1il na cz.as. Wi\'C 
wcią ż sa me Golgoty widLial wokół siebie, a świat ca ly chciał mirką przymusić do 
prLemiany. Jakby 11· mord wierzył hard ziej ni i: w Boga. 

Sb1d ta wiara ) Wróćmy do Hcrd •ra. Jego Ldaniern jedyny problem z nami. 
Słowia n a mi, polegał na tym, i.c byli śmy zbyt Ligodni, by bali s i~· nas są s i ed z i 

i dali nam spokój Bylismy idealn y1n celem przemocy i podbojów. Stawa li śm •sic; 
ofia rami kolonizacj i. Poci pretekstem ch rys li;mizacji choc i ażby. 

A więc Sło\1 ·a nie - lak ujam1ia się druga. paradoksalna strona Herderow­
ski go medalu, która dawała o sob ie zna(· 1 naJpOtworni ejsz eh ideologicznych 
projektach - to równie? urodzeni niewolnicy (der Slare ta k łatwo przerobić prze­
cie,( na der Sklal!I! ). Podbici , i.le. bo s ił4 schrys rianizowa ni , pozll'a l a li śmy naszym 
panom pi sać po swojemu naszq wła;ną hi sto rię . Nam Los tala - jak pisze Maria 
Janion w swojej ostatniej ks ią 7cc Nie~m11uwita ··luwiari s:: ~F-11.a - „trauma slo­
wiai'1sb". To giy1ące pocwc:ie krZ)'l\cly i pon i żeni a, prqnałei: ności du s ł a bych 

i Lnicwolunych I przecz.ucie k at:.lstro~" która niegdyś llniotł a gmach s łowiari s kiej 
kultury, religii i „rdzennej" toż a mości. Odebrala ró11 norz~·dność wobec innych 
ludów Europy. Pogrqi:yla w „gorsznśc i ". 

Te przeczucia u Romantvków \.\ ' l cwa łv sie ze snów by zvska <.: swoją po­
etycb1, czasami tea traln ą form~ . Bo _ 'pisze Janion - „ol>:'arli (~ni ) w kulturze 
możliwoś ć pojawienia si\' natarcqwych fon ta7 mató\ śm ie rci . płynących l pod­
Licmncoo cherontu ". Próbowa li odL 'skać wszystko to. co do tej pory bylo s tłu ­

mione i pochowane na marginesach kulturv. Traktowa ne „jaku chaoL'\'C7llY zbiór 
zabobonów, dziwactw czy objawów szalcil s,twa". Dlatego fund amen;em '... dośl' 
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niepewnym. pr1.yznajmy - ich twórczości s tawa ł a si ę poga rdzana dorychcLas kul ­
tura ludo\\'a: l gru ntu pooa 1i ska, antylarv1iska . slO\·I ia1i ska :i lbo przynajmniej pó ł ­
nocna (ten „Jziki" Shakcspea n.:! t n dLiki S łowacki !) . 

I I. 
Romantycwc liliido wortis i ło11far'1 ski rescnt vmcnt bardzo często od ~11a 

s i ę do na s gło;cm kobiety. „Ona sa ma - pi>ze Janion - st<!\\ a la s i ~· medium niekie­
cłv harm ci nii notu rv, a niekieclv - demonicLill'Ch sil nadndlul'Jinvch" . 

' Clwba jcste ~l) na dob~'m tropie: w Ballad111ie marn y przeciei: obydwa te 
r rp, 11cielonc w 1\Jinę i jej krwa1·H! siostn;. ,\lina jednak - i nad?icja harmon ii 
- 7nika sLyb ko 7 horywnlu zdan.ci'1. Zostajt· Balladyna z krwaw •m, ll'ampiry­
czym Lnamieniem na cmlc. przdładoll':ma pr7CZ rod z.q c: siir L pocwcia win;· 
sny i wi z.je. \Vci ągn i ę ta w \1·ir zbrodni. Prawd ziwa z„ niej romantyczna kobieta 
nawiedzona, w '!'Wana z uurunto1\ancj spolccz ne.1 roli , we władzy „jak ie oś 
inne.,, » obcego J ę?y k a. pochod<l!C go spoza logosu „. Tak jak w I oha tt'r„b ch 
ballad arO LY hi stervczkach waria tkach rnaonet\rLerkach, dzi siejsL.a kryl\ b femi-o ,1 ,,. - ' • ,...... , , . 

nist •czna odkrylaby 11· Ballad111ie „ś lad). które w t ckści ' kultury androccntrYC:ll1CJ 
z::is ta1\ ·aly wyparty i odsunięt y od symboliki glos kobil'cego ciab". 

-ie dwa wyparte gloS)' - glu kobiecego cia b i ll'ypartcj. s łowia .ń skicj to i.sa· 
mości , 1 /3allcu(111ic splata N s i~· nierO?erwalnie. Lak jak gcnc LO i apoka lipsa. 

,\le ocLywi ś "ie i\\' tym s1a l c ń stwie jest metoda. 

12. 
enornen żrrntno~c i Ha//ad1 11_i . powodnwanv by ł \I' clu i.)'ITI stopniu pw.:­

konaniem , i:c jest ona stosunk0\.1 0 1.~o lna od mesjanistycLn) h obsesji i r man­
tycznych nałogów. 7.e wpisa ne w ni ą spotkanie ś 11 ·iatów - Lego realn ego i tego 
lonta tycznego - to efekt swobodnej isry wyobraźni. a nic zapis rozgr)waj;1c 0 go si<; 
nad Gapiem i w du szy protagonist ki mroc7n o pojedyn ku, 1\' którym „poga1i sl-a 
s iła ż.vc ia ści e ra s i ę z chrześc ij <11i s twcm i mesjani zmem, ci <ignącvm ku smierci ". 

- jednak 3u i. 11· samej decyzji lowackiego. by srwor1yc romanLvczną epopej ę 
o dziejach polski ego 11 : cinka s ł owiań s ki go ducha. tk11i l „Laród " - jakby to on 
s;:irn powicdzja J - me janistyc:Lne o ko11ca . 

\Vróćmy na chwil ę do Herdera. J\ !ari:.i Janion podkr<::śła, 'le jego utopistyc1 -
na 11·iLja S łowiań szuyzny, krain)' ,.pra11'J Liwych łud L i " , stawala si „pOŻ)wką dla 
mesjanizmów i nacjunaliz.mów s łowiai1 skich " . Skoro bo\·\icm pod obcym jarz­
mem u s tracił i śm1' nasze idea lne Cl l o11-i eczcństwo, naszą pradawną , pra1,dz.ilvą 
tożsamość, rnusi~y ją odzyska('. . \ raczej: k iedyś 1ostanie nam ona Lwrócona. 
\ \'szak zas lu i.y l i ś1 iy sobie na to naszym niewolniczym cierpieniem. nasz m 
poniżeniem. , 1iesiemy wiirc krzyi. ai do cza u. kiedy Lost:in i ern~ wvzwoleni 
i sami s ię staniemy od nowicielami krainy prawdziwej wolności i pro\1d ? iwc~o. 
c?ystcgo czlowieczct1st wa. 
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Ballml_ma również ciągni e za sob~! swój mcsjani stycrny cie ń. Ale dziwny to 
cień - by tak rtec. niechrystusowy. Slowacki wpisuje bowiem 11• Balladyn~ propo­
L cj ę jaki egoś innego. „po •ańsk i cgo mespnizmu". Najlcpsqm na to dowodem 
je t obecność w dra me cie dt iecka , które jes t znaki m nadziei. To nic jest jednak 
owoc niepokalanego poc?ęcia , ale dLiccko z „nieprawego loża " . które nawet jeś li 

s i ~ narod zi. nie b\·dzic pewne. kto jes t jego ojcem. t\ j eś li ocaleje. jak syn Seme­
le . . tanie s ię SLansą na nowy. ni echrześcija1i s ki począ te k. Zupdni ' inny ni ż ten 
1111isa ny w hi stori i;: pisaną pr7e7 dziejopisów - którzy jak Wawel pozostaią na 
uslugach pisma i nowej władzy. I nic nie rozumiej~ . 

13. 

Moi..c wla ś ni e dlatego dLiccko B<t lladyny musi Lginą ć wra z z matką ? 

Bo ten nowy, nicjasn, , ale na pcwo nieoch rzcLon) i demoniczny poczq tL'k nawet 
11· gło11·ie romanl 'CLnego puery s i ę nie mieśc ił? l'vloi..c dlatego rnk długo zwlekał 
L 1.1 •daniem tragedii, k t órą sam u1.11 a ł za najh:psz;i rzec?, jaką napisaP 
I może dlatego musiał s ię wobec niej z.dystansowa(' pr zybicraj<,1c gro teskową minę? 
I ukrywajqc frcneryczną niesamowitoś(· swojej wizji pod literackimi maskami po­
życzonymi od Shakespearc'a i Ariosta ? 

Nic by łby sob ą, gdyby tego nic z.robił. Bo nie da się zrozumi eć' Słowackie­

go, odrzucając swui st<j „kwantowość" jego dLicl. One są jednocześnie mistyczne 
i ironiczne, grote kowe i realistycrne. mitotwórcze i mityrozbrajają ce. Jak karpie 
w Gople. które jednocześnie są i nie są piraniami. Jak dziecko Balladyny - które 
ginie i nie ginie 1 1ą·a z z matk'! . I jak śmie rć samej Ba lladyny, która w równym 
stopniu 1est koniecznośc i :~ etycznq i dziejową. co tea tralnyn1 efektem. A zad::ijq ją 
ró i·mocześni e i palie autora, i Pale · Boży. CL)'ll ' śc i c na scenie \ \lielkiego Teatru 
Swiata. 

Ale jak to wsLys tko poka Lać na scenie? To wielkie pytanie. 

Knfly:-- t.:dcrn ni .in . 1 ~ \\:o.l~' pu 1\l icl..'zy.sla \\:l Jnglou Jo Ba łlm~l ll.l \\) cl. in j \\ seri i „UibUute.b Narodow~1 ·', 

\\ rodJ\\ 19 6: ~ !J nJ ja nion _\fje1;u riuJH'1ta ' lowimts:c:r-mJ, Kr;:ikó\v .!009; ~ l ikubj Sokołows ki E\rUl Dm-h 
] ulwc.1 ~lom.JL:ku:go a tpvpqc1 ło u 11.11ii)lw. \ VJrv.iw:l 2.00-t. 
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nicw boży 

Podobnie jak Ba lladyna umiera Kapam:us, jeden L siedmiu rni tyc LI1ych 
wodzów, którzy brali udzi ał w wyprawie Polinejkesa, bra ta Antygony, przeciwko 
Eteoklcsowi s prawującemu wlad'lę w Tebach. 'fo k przedstawia mit w -lebaid:.ie 
Stacjusz, poeta rzymski żyją cy 11 I wieku po Chrys tu sie. Juwisz uśmie rca Ka pa­
neusa piorunem jako zuchwa lca, który śmiał rzuc ić mu wyzwa nie. 

Piorun dłu go b •I 11 tradycji utożsa miany / silami nadprz1rrodw nvmi 
(bogo11~ Zeus, Perun, Jupiter byli zawsze bogami gromowład nymi ) i t rak­
towany jako objaw .. g-nicwu Boga ·· . Zawsze b udził w ułOl~cku trwog~·. Swc­
toniusL pisze. i.e August , który l~kał si<; piorunów. 1rnLił LC solx1 d la ochro­
ny przed nimi skórkę ci elęciu morskiego. Tyberiu sL natomi as t wkłada ł na 
g łowę 11~c ni E'c wawnynowy. \V ś redniowicc7U ni ewiele s i ę 1micnilo. Ka rol 
Wielki 11yd a ł nawet edyk t, n a ka z uj ący poddanvrn zasadz ić na dachach dornów 
rojnik murowy. Uważa no wó1 czas. że ta ro~ lina chroni od piorunów. fcbrv i zlvch 
ciu chów. 

tVlimo 11 rnalcLienia piorunochronu, eLego dokonał Benp min Franklin 
w 1752 roku, ludzie nie przestali bać s ię wyladowa r1 almos[ervcznych. 1a wsi 
polskiej a ż do począ tków XX wicku pioruny u ważano za święt e . Po?a r w v1 •wo la­
nych piorunem nie wolno byto gas i ć . Ogranicza no si<; do 1-1 >stawian ia 11· oknach 
1 e?..as ie bu rzy obrazów świ ~· tych i wypowi adania zakl~·ć. 

Dopiero w latach trzy zics tych XX wicku zintcnsvfikowano badania mecha­
nizmów wyładowa ń atmosferyczn ych i starys tyk i poraże r1 pionrnowyc h. Pos r~p 

w tej dzi.:dz.inie zwi.17any był z. raz.wojem informatyk i i elekt roniki. \V latach 
siedemdz.ies i<1t)'ch powsta ly pierwsze 1espoły badawcze (USA i Fra ncJa) 7aJ mUHcc 
się zagadnieniami z.wi;izanymi z e l c ktrycrnośc: i ~ atmosfery. co umo'i.liwiło stwo­
rzenie sys temtiw detekcji i lokalizacji piorunów. \Vy kon yst, wanc są one m.in. 
w meteorologii (prognozowanie burz j opadów. nag łych j silnych udcrze i'1 11 iatrów), 
w energct 'CC (lukaliz;icja usLkuclzel'1 Iinii energetycznych ), 1v l e.śnict11i e (lokaliza ­
cja pożarów lasów), lotnictwie' (LLIV. os lona meteo rologi -nw ). W Polsce pierwszy 
sys tem det kej i wyladowa r1 atmosfc ryonych w instalowano w 200 I roku. 

len i n:1 SH~l) n t: dw~1 i-cbty np LK0\1 Jn e na prnJ-..1:-11\'i c: \\ lad~ ... lnw Kop:il 1n.;ki. Slrm:mk nu t(JW 1 trmh rj1 
Im /tu f!. \,\~1 rs1awa 198:; ; l ~J\\d Bocl1..ak. S) ::.tcm d<'ll.:'kl.j1 i łn h,/i:11cji in ladmnm utmoft· ryc:.n.i·dz. .,G;ud;.i 

Ob~n-\'atutn„ [ ~,Il; \\~ 2004 n r ~: ~Jarek L1hoda. PomZE'fiil 71i1Jn111owe u· Pvl50„•tdat11cl11001 -1006 . n::ferJ. l 
\\ygloVJlny na konferencji Ur:„pl:eu ia p:rm111"chrimue w pr11;t:ktn11 ·rm t' 11 t budo111t' , 200R, Po!11 ochnika 
\\':1rS7l-1 \ VSk:f . 
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( /\m jest piorun ? 

l'otra l"i m\ ,ję dn,; ch ronić pr/eU piorL1 ncm. ale \\Li 'I'- nic pumali śmy 

\\ pel ni procesu jego pm\s ta11ania. \\'i ·my, ie pi orun jest 11 bdo\\'a nicm al mu­
\fervu nym , pow~taj;! L'Y111 1~kutck t11·nu.cnin sic; w ch mu r/ · bu rzowej ładunku 
·lcktryc1 nego i j q.~o -.cp:1rncji. L 1d11 11 -·k dodaLn i gromad/i si<; 1\ sz<:Ly to1\'}'ch 
pa niach d1 muf"), ł dunc k ujemni' w dolnych. 1\li ~·d LY t:1kirn i skupiskam i poja ­
\\ ia sic; ~ i In c pole clcktf\'C/nc, któr' moi e si<; nasilac, gdy do skupi sk J ol;1oaj:1 
kolcjm· ladun ki. G<ly puckrocmn:1 mslan ic 11 artO>c gra niona pola. ni ' p17J.;wo­
d1ąn· 11C/esnicj po" ict rlc, majduj<[CC sir; mi d/.y <.:·n tra m i ł adun ków docb tn ich 
i ujemnych, staje si<; pu. ·wod nikiem. \V t \ m mo mcncic na;.tęp uj e [Jiorun - za­
/ li) et.aj pko ~cria 11) ' ładmva 1i. 

\\' i ~· ks1,oś( piorun61\ pr/ ·no ' i dotbtn i ładunek / u_1 cmnic naładowanej 
po<l~t,l\\y d1rnury lnir/uwcj do / iemi, lcll /C.br1aj:J si i takie , które roz"~jają s i ę 

/ uli>7aru 1a\\icrajqccgu dui_v J,1du nck dodatni. 1\laj:1 one o \1-icle 11 i ększ: 1 moc i S•! 
najhard/ iej nicl>c1 pie ·me/ 1\ , ładom1 ń <lo/i cnrn;dL l~ t ni cj :i n'm nici \l'}'ladcm a-
11i ~1 \ICwną trr.eh murnWt: , <ik• tn 1da śn ic: tc du1ic• mnc mug4 po11udować us1.kud1.c­
ni ;1 pnjcdvnC1yc.:h ohil'k1ó11 lub m is1.c1,cni<.: ro /lcglyc.: h c bs1a rów (np. lasów). 

\ \' jak i ' posóh jednak powo;tajc ł adunek " pou.ą t kowo ohojc,: tncj elck­
lf\<.:tn ic ~hm11r1:c-? ' fo proces 11ci:1i ma lu ll1<111) . L1 propo ncm ;:i no d11~e rc'i?ne 

hipnle/;. Piern , /a mówi, i e pr<i lv 1V>t~puj<1cC /:t~ 'ają do chm ur;· doda tnio na­
Li dowanc powietr/c 1~il cg::ij<icc prry / icmi. Druga hipolcLa . opadowa, zaklada , 
i l' c/ąs tk i twouącc chmurir (j:ik kropelki wod y, lodu ), w 1·1yniku wzajemnych 
/dcr?cn, 1,ysku ·:i dodatn i lu b ujem ny b d u nek, a na ~ tc;pn i c ''I separowane gr:i-
11 it;:iqjnic w sil11 yd1 pr<1 clach po11i ' Lr/a wcwn~itr1 ch mury \V chmurach hu rzo­
wyc.:h op,lll ·1i,:,to bicr1.c ud/ ial 11 powstaąan i u lok:i lnych ładunków. l>u kropi są 

I\ stan i' 1 aku111ulować na snhi · dui1 l::idunck i pr/.cn i ś<: P O do podstawy chmu ry. 
11'Y 111 · : ·1 u ~1Nc ceni.rum dolL11nicgn b d unk u w ujL'l1rnic n:.Jladm1an ' 111 otoc1cniu. 
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Pora7enia piorunem 

PrL)jmujqc, że ś rednia li cLha ludności w Polsce 11 latach 200 1- 2006 " '} nosil';i 
38 200 OOO. prawdopodob ieństwo pora.i.cnia 11y nio-lo w t; m okresie 1/764000. 

Średnia liczba ofiar pioruna w Polsce w ryd1 latach 1 ~ 'n ios ła ok. 0.8 porJ żonyc.:h 
na milion micszkar1c(Jw. Ś mi erteln ych przypadków pora7.cnia by ło 52, co stanowi 
32% wsz ' tkich porażonych . OJsetek ten jest zbli?.ony J o wic:lu letni ch statys tyk 
prowadzon 'Ch w USA, obejmujących znacz.nie dlu 7.szy prLCdL i a ł czasu ni ?. pre­
zentowane dane z obsza ru Polski. Spoś ród ofiar ś miertelnych w Polsce ok. 717' 

zabitych to r111;;żcLy.i.n i . Pra\.\ ie 50% /.ahity cl1 przez pioruny ~1 cza,ie wypadku 
znajdowało s i~· na Olll'a rtym terenie. ok . 40'n ofiar śmiert lnych by ło pod wvsuki­
mi obiektami, a tylko ok. 5% ofi ar z.najd011alo s i ~ 11· ohiekt::ich . 

19 



wiadcctwa porażonych piorunem 

( .cnl'\ a 
Z.o tałam poraż.ona dwa raz, .. PicrwsLy ra l gJ y mia łam SLCsnaśc i e lat. 

;\/ ie pamii;: tam , co s i~' dokładnie s tał o. ByłJm w kuchn i mojej prababci. Od c1asu 
uderzen ia cierpi a łam na bóle głm1, ·, bolała mnie n;b, w którq tral'il piorun i od­
czuwałam zmianr,: cis nienia. 

3 wncśnia 2009 roku sku1\cqłam 50 bt. 9 wrz ·i;nia , zcS<:· dni pói.niej, piorun 
poraLił mnie w tr,: sa me] ręki; . Właśnie J ojcchalum do pracy. Bardzo padciło. Zdh·łam 

buty. otworzyłam parasolkt;. wysbdłam / sa mochodu i ru SL)fam w stron~ bud)'nku. 
' lak. pojechałam do szp itala. Serce bilo mi La szybko. c i ś nienie pod skoczy ło . 

c i e rpi a łam kilka dni . DziS. dwa miesiące późni ej. macrnic barJLicj odc1.11wa m 
c i ś ni eni e, mam problemy z trawieni em, ci :1g ły ból, bóle głowy, 1.m ęc1e ni e, ból 
w kończynach. Musze; brać orący prysmic lub kąpiel przy sali gimnastyczrll'j , 
żeby u spokoić ból. Śpi i,: Le? wi\·cej i nie mog\' zbyt długo s tać an i s i ed z i eć . 

Czułam , jak s tają mi włosy na knrhu. rzmia ło. Sz., bko wteJy myślałam . 

\Vidzialam trzy maszty lbgowc i dwa J ucwa . Byłam pn kostki w wodzie. trawa 
byb mokra . Był o za daleko. by wrócić do samoch odu lub biec do dr1.wi wcj śc i o ­

\\ych. Us lyszałam rnnot w głowic, a potem ws1ysrko s ta ł o sii; białe . włam jak 
piorun przechod1.i przez moj<! pra\V<) rękę. Kiedy wysLeJł. pohieglam do fron to­
\\•}Ch dr l wi. P:uasolb nic chciala odczepi(' s i~· od n;ki. MusiJl am _i:i s t r7~') ' nc1l:. 
Dopadlam drz\~i . ala si~· tr1.ęs ł am i wszys tko mni C' bo lało. UdcrLl'ni 111 (nv we­
szło w prawe! n,:kę i wyszło przez stopi;-. 

Jthalil' 
ym razem mial:im szoęście . Pora.lenia pioru nem s4 ś nJkrtelnc w trzy­

dzies tu do s icdl'mJ L i es ięeiu procent prqpadków PO\\Udują Lawal serca Vlub la­

trz.ymanic pracy płu c. Doświadcqlam tego drugiego. a sLcLęśc ie t !ko oasowo 
( ... ) 'vVykluczo no pow~?.ne usLkod Leni:l organizmu . \'f\I SLpitalu bi.dy pod ziwia[ 
paprociowy wzór na mojej piersi. przc7. którą pioru n WSLcdl w moje c iało. Powie­
dziano mi. ż.e r7aJkością jes t ovlądać t;;tk i \\~Lór na .i.ywym ciele. 

Dana 
Zad zwoniłam do wuj ka , który Jest lekarLem, ale mi nie uwicrLyL Pm ie­

dzi a ł , ż nikt by tego nie pr7.óyl. 1 ' ie pojechałam cł o sLpitala . J eś li wuj k mi nil' 
uwierzy!. inni lekarze t eż by tego nic zrobili. Posz ł am więc spać i spalam cał y 
dzień . ( ... ) Dli ś sil;' z tym pogoJziłam . Jestem szczęś li wa, choć każdy cl?ie11 jes t 
walkq LC skutkami uderzenia, które sprawiaj:1. że powinnam l e.i.cć w ł óż ku. Bar­
dzo trudno pogodz i ć mi s ię z tym, co s i ę zdarzylo, i co ni e wlc:7.a lo odc mnie. 
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Obrona Balladyny 
Maria Janion Ba llad, na nale i.y du rodu postaci króle\' skich , co oznact.a pr tcde \\"sz.ys tkim 

postaci o królewski..:j prubh:mat\·cc wlasn ego życia <luch1m c:so. Db każd "go 
romantyka - i wcale nie jest to tylko d1.ied1ictwo po SLekspioe - wśród prnwclzi­
wie „królewskich problemów" figurowa! prohlem Lia, kulminujqccoo oC?ywiśc i e 

w zbrodni. 'zy :do przychod zi z Lewnqrrz, napa<la jak Lioczy1ica na czlowicka 
i potem oclcho<lLi w t<;: tajemnic<;. L której przybylo; C>y te? do jcsL wewną trz 

człowieka, tkwi w samym środku lud1ki go serca, razem z. clolm:m dzid i rnicsL­
kanie, nigdy nie opuszcza c z.łowieczego swego <lumu? 7'j za tem JCSt tr;mscc n­
dentne cl y immanentne) CLy demony z.la. które czlowickicm \dadają. są „obce" 
czy tci. „swoje" ) I gdLic prLebiega granica mi<;-dzy „dobrem" a „;Jem ", \1·ówczas 
zwlaszc?a gdy runęly ws?.vs tkie stare s •stemy wartosci) I c1.y u .Im\ iek moi.c ją 
")' tyczyć·) A prz.ekroczvć· ' \ilvś l romanryc711a, LJfascynowana manicl1ejskc1 wizj') 
walki potęg wiat ła i Ciemności; 7.onurzona \\. satani7mie, łu c)f n? mic. demoni ­
zmie; obserwująca z uwag'! n'1jdrobnicj s1.c drgnienia podświadomości; zastanawia­
jąca się nad tym , czy W l lllll jest moralny i czy historia ma „1\')ri szy s<:ns" , i oy _1 es t 
on równoznaczny /. sensem moralnym. ta myś l beLUstannie zgli;bia la tajemnice 
demonów i ludi.i, a moi.e po prostu ludi.i - <l emanów. 

Balladyna zna.1duje si<; wśród nich . Balladyna 7 groz:i na ustach, z li.:kicm 
metafi zycLnym w sercu podejmuje prób~· i.realizowania niejasno pr1 ..:c1.uwfl ­
nych I\ sobie możliwoi;c i i wca le nic chce si<; 1. niej "yrnfo (:. chociaL. niby ma 
do tego oka7jc .. .I ja s ię boję„. „, mówi , al ., zadaje śmiertelny cios. Pcha j<1 ż;idza 
władzy, oczywikie. Ale wlad q pujętcj niesk01icLen i<.: s1.eroko. Bo również ż~1d La 
poznania siebie w rozkiclwanej wolności ucz granic, Ż'j d1a prowokacji moral ­
nej al. Jo możliwego dla ctłowi ·ka kresu, i.ąd7a sprawcłz nia tego. jak cllugo 
i jak silni e mo7.na tarvać przęslem mostu. \Vola ż.yci a po1a granicam i " '' '"'go st:1-
nu spoi ,cm..:go. poza ustanowionvm prze1 lud ti prawem. wypclnia Balladyn~·· 
Dlatego jes t ona boharerkq trag iczną - jak s<i nim.i ci, którzv !ami<! prawa. by 
pomać ponadindywidualne o •ran iczenia ind -widualncj woli. 

Bohate r tra giczny to pr1.cs t ęp ·a 11 nas, bicrt e na s i c hi ~ n;.1. L~ wi n<;. równic ie i ka n;. k1 tirą 

powinnismy ponics(. Sluw ' m. 11 · tragedi i ur1ce1vwistnia <i\ idc;:i km/a ofiarnego. Orama­

ryczno-tra •iu na akcja: jes t u1.rnys/m,i ·niem na ~Lej wlasncj 1.brud nic10,;ci. [„. ) \\ ' tra ~cdi1 
to my sarni prz jmujcmv ur&Jd sęd1.i1\\\ j poLw;.i/anw 1gin;ic boh,nero\\i , który pr1.ccic7 

tylko wciela na'1c i yucni:i ( L. Kaplan. /Jer twgi<cl1c l lcid wu/ der \ („brechaj 

- oto Ldania móll'iącc o tcrapcutycrn m, oczyszc:1 aiącym dLialaniu traac:<lii. Ale 
to równici. zdania, które umie~zczam 1\· punkcie pierwszym „obrony Balladyny" . 
Istot<; swego zbrodniCLcgo eksperymentu Balladyna sa ma "'YlJowieclzia ła , po za­
bójstwie Alin mówi wszak dobitnie: 



'\la ni ebie 

Je ·1 13 óg ... 1;.1pomn9. i e jc> t. h,·d,· i vla . 
Jakb)' n ic hylo !loga . 

To Ldanie oddaj cal;! a urę emocjonalno-intelektualną, \\ której podobne 
La micrLcnia s i ę rodził y: Balladyna jesLue nic zabija Boga Uak 1ietzsche, mó­
'' i<icy, i.l' „ Bóg umarł" ) , nie 1.astanawiCJ si ę , jak bohaterowie Dostojc1vskiego, nad 
konsekwcncprni jcgu nieistnienia , nie mówi nawet, i.c go nic ma - ona lawi s1a 
nieja ko j ' go istnienie, ona chce tylko s próhowCJ ć ży(: tak. jakb · go nie było . Plama 
na czole stanowi wła ś nie znak owego wejscia w życic bel Boga, w .i.ycie bel prawa, 
C1 esz<iceoo SH,'. boską sankcN - w i:ycic, którego jedynym motorem będ L i e wola. 
\\ ' tak pojętej woli p rzeczuć· moi:c n1y problema ty kę wręC7 schopcnha u r rows ką. 

VVola owa bowiem ma charakter immoralnv. 
W tym punkcie Balladyna 1.hli i.a s ię ;v jakim ś ·cnsic do wielkich „immora­

listów" XIX i XX stulecia. Zbliża s ię . cho(: wcale s i ę 7. nimi nie utożsa rniJ . "chrl. 
nu:: pod.ejmuje. \\'prost rozprawy Le Stwórc<j - ona po prostu chce Go wymin')t ~le 
ruv 111 cz. rzucaiąc mu swoiste wyz11·anie ( „b.,:d\· i:y la, jakby nic bvł o Boga"). \Vśród 

rozprz~ ż.c nia ła d u moralnego i rozchwia nia norm obyczajowych, co zna mionowało 
narod1iny clasów nowo?y.tnych , immorali ści, o których mowa. 1. wkicklością 

t rozr acz'!· odrzucaiąc wszelkie pociechy poj ednania. lai.ą dali od Boga - w imi~· 
wlasncj normy dobra i prJwa - by ujawnił moralne podstawy swej boskiej władzy, 
by udowodmł . ze ma ona rzcczy\1~śc i c chJraktcr moraln y. 

Oga rni~ ty ma ni ~ t\\·órcL'! umvsl wid1. i ni c jed nego. k c; dwóch pr1eeci \\·11ik61>: Buga i pr3-
\\'<.> mor:1lnc - i nic jesL to pPypadek, gdy? obaj ''l ry lko aspekril mi jednej i tej sa mej idei: 
Bov - aspektem mctaFi1yv nvm. pra110 morulnc - a>pekte m ctyci nyrn (T Z.i liiiski . . \/a„;,1 

t1nfrc:'' ). 

Takimi .. immoralistami " są prze ie7 nie tylko bohaterowie Byrona. S hełłeva . 
L1 utrćamonta, lecL również Konrad 11 \Vielhicj /111pro1 ui::.i1c1i. Ba łładvna LJjm~je 
wsr.ód rnch poczesne miejsce. PoLUrnie idzie po szekspirowsku drugq zbrodni­
cLej nami c; tnośc i władzy. ale Sct'na ko t'!cowa prqnusi fa scynuj<)G) niespod 1 iankę, 

Lb.rodnie zaś składaj ą i ę nie tylko na jej dramat psychologicll1y ·ak to s ię n aj czę­
$Ctej Ltj~Uj C ), k cL również - dramat mNafizycm y. „ZbrodnicL, mu ·" Balladyny 
me nałezy do patologii Lbrodni . lecz do jej meta fi zyk i. i\frtaFi zyC? ny immorali n n 
Balladyny - to drugi punkt mojej obrony tej postuci. 
.. Jak ps ychoł o i ia staj e s i ę u Słowac kiego mc ta fi zyL) . to może najłe­

ptej widać na prqkładzie związ.ków między Balladyną a Alin ą. Chodzi mi nie 
tyle u wysunięci e na plan pierwszy dz i ewczęce j naiwnoki w urlccLeniu karie­
r<1, ile o zbli żenie reakcji i spo:;obu byc ia . o upodobanie obu sióstr. Balladyna , 
ta rgaią ca naj świ ę tsze \\~ęq krwi, Balladyna - siostrobój C?yni i niemal mat-
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kobójcLyni. Ballady1u jes t „7hójq · - w takim sensie, pki temu pojqciu n ada ł 
chiller w swej s ł ynn ej tragedii . której bohaterami są dwaj - „dy" i „dobry" 

- bracia, bracia i sobowtóry. Podobny uki ad mamy w dramacie Słowacki e­
go. :\li na jest „sohowtórcm" Balladyny, a potem stJje sit,: jej „upiorem". Jak 
każdy „zbójca" ma więc Ba łladrna swego „upiora ", swoj ą dru g<! i s t o tę (tcLt; 
o tak im „t\1·i<Fku romant Clnym" rozwijam obsLe rni e 11· roLcł7i a ł e Zbóje) 
i upiu1) w ks i F) Ż Ce pt. Ro11w1zty ;:111 . rm·olu ~ja . mar/..:si:1n). Jedynie :\lina Ba ł ładvn c;: 
s tra szy - nie u yni <! tegn inne ohary. in n jej w tym stopniu nic przcrai.ajq . 
w scenie ącł u za Labójstwo 1\-ła ś nie ,\li nv wydaje Balladyna bclpośrednio na si -

bic W)Tok śmierci. 
Alina to jakby druga strona dusq Ba łł ad)'ll)'. HoLtrz.: i sając prubłE'mJt)'k~ 

7ł a . t raktuj<)C je jako co;ść immanentn<) natur, ludzkiej. pisa rlc roman r: czn i 
h<)d L in spiro\l'ani prLez rnmanryn n ni c r ~tL poslugil\ali , ię pus taci q sob01\ t•„r:l 
(\1 , mi e1·1my choćby Diable eliksin E. T A. ll oHmann a. Willi ama \ \'ilscnw 
E. t\. Poego czy rzecz najbardziej kłasyczn<r R. L. Stc,·ensona Duk.tor Jekyll 
i pa11 H.1de). U Hoffmanna i u Stevensona sobowtór nie jest Lw1·k ł '! rep łi­
kq „ja" . lecz roźnvrn a ntaoon i s tą tegoż „ja", spełni aj ącym z.iru m jego naj­
bard l icj utajone, zbrodnicze i niegod ziwe marLe nia . 1achcianki i dą i:<.: n ia . 
\ \I Ballw(rnie dzieje s i ą pr1.eciwnie: Alina jes t wła ś nie uosobieniem regn. co „do­
bre" w du szy Balladyny. i dlatego mu si ona j:.i zn iszC?y(: przed \\'s tą pien i em na 
woją drogi;: „i:ycia bez Boga ". i dlateoo ma przy obie nóż - „na w1;i:J 11 ma li -

nach". Sens jest przecicl. ten sarn . cu u innych pisarly romantycznych d r.i ż.ących 
problem z ła : dwie du sze - co najrnni j dwie, dodaj my - micszka · ą 11· jednym 
człowi eku („Zwci Sec ł cn wohnen , ach, in mei ner Brust", cl)'tamy u Goet hego ). 
Widmo liny powraca do Balladyny: towarzysLy jej - nic dl:ttcgo jl'dynie, 7c to jej 
pierwsza ofiara. od której „" sz.ys tko si\' t.:.iczę ł o". 7.c to >iostra i l.e to wyrntt su­
mienia, ale równie? dlatego, że to jej .. druva du sza·· . \Vięc „dwie du Le·· Balladyny 

to byłby trzeci punkt jej obrony. 
z, jednak w „dnt •iej duszy" Balladyny prLcbywa jedyn ie .-\.li na: Ja „ba łł:i­

dynowa te" przcwaia do czasu. Gdy „chłopianka " Staje si ~ kró ł ow:i, gdy sp ływa na 
niq sakra u rz.i;:du królewskiego, adv ma sprawowac· ~ąd pko sw · naJny'L.Sze pos ło n ­
nictwo król •wskie, wtedy Balladyna staje s i ę kimś innym. \Vted) BaJ lad~~1a . którJ 
przedtem zd ohywaj~ic \.\ l ad zę był a tylko ll'olą tcral wciela w siebie prall'o. l prJ11u 
wydaje wyro k na wo lę. \V scenic sądu konHikt woli i pra\\'a się •a wyż.yn do matu 
Ś\Viatowego . Cą Balladyna wie, że wydaje wyrok na siebi e: V\/iktor \V intraub 
w zna komi tej rozprawie pt. Ballady11a c:yli w ba wa 11' Szekspi ra („ Pamiętnik Li te­

racki" I 970 z. 4) tak sprawę osądza: 

I sama tytulo"'·" bohawrb , Ballad,11a. ujq.ta wsta la nie joko postać tr:i<>icrna. lecz jako 
rypowo ba$nio")' zloCZ)Til\ t. spra wca zlcgo. a to. aby mogb by<'.· boh a terką Lragic111+ brak 
jCJ anagnori>is. rozeznania \\' lasncj t raoicutej win). W kc>n co" ej '~e nic "!<l u 13 :. lladyna nic 
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z.daje sobie , prawy / 1ego. 7.e siedli na fotelu elektrycznym nadprz.yrod70ncj sprJ\\iedli ­
" U'ci. 'l ic w tchcic dramatu ni e sugeruj·-. _jakob) byla ś" i adoma , że tr1ykrot n ic (wi ~c 

baśniowo ) wydaje wyrok ś mi ..: rd na ~am1 si ebie. 

Otóż. j es t toprzeoc;;cnie. Właś nie tekst dramatu sugeruje coś zupeł nie odwrotn ego. 
Posłuchajmy dialogu po wniesieniu sprawy o zab 1jstwo .\l iny: 

KA"\JCU .:'.HZ 
\\'yd aj sumienny " Id . 

BALLADYNr\ 
\ \/i nna je>l 5minci. 

KA!'\ ,LF. HZ 
\\iinm „ \Vięc sqd1 isz. "ie d.>rudniar1 nic" iasia ? 

BA LLADY'\J1\ 
S,jd Lę, jak sącl1 <;-„ 

Fina! dramatu llkazuj c Ba ll adynę pko bohaterk~: trag i cwą - dochodzi ona 
bowiem do świadomośc i , że musi ponieść pełn ą, osobi s tą i j ed n ostkową odpo­
wiedz i a ln ość za wszvstko, co uCLyn iła: rozpoznaje swoją wini; i wydaje na sie­
bie wyro k zaglady. J t:ś li o l:.dypie Hegel mówił , ż.e jes t w nim prawdziwy, męs ki 

heroizm w ;.poFzc niu prawdzie w ocq i podj(,:ciu odpowied L ialnośc i . to mo7.e­
my powtórzyć prawie to samo o Ha łl adyni e . D;i żyła ona do wladq . by n-z ni eść 
s ię ponad sqd ludu - i os i <)grn;: ła to, ale jej sa mej s-id dotyczy To ona sama 
o sobie orze kla wyrok, który piorun buski ty lko sp e łni a . Sum ienie to miejsce 
praw, kanclerz ka i..c Bal ladynie sluchal' „ •losu sumienia" - i oto ono objawia sic; 
w królowej. Więc Balladyna-królowa ma w sobie prawo moralne i uznaje je. I to 
jes t czwarty i zara zem najważniej sza punkt mojej „obrony Balladyny" . 

Ale Ba lladyna ni e jes t „sama 7. Alin ą " 11• dramacie S łowacki ego . lronicrnq jej 
antagonistkq staje si\' >Oplana . Postac to niern1iernic istotna w poetyckim ś 11~ c ­

cie Słowackiego, uosobienie PoeLji romantycznej i jej kapryśnej s iły kreacyj nej . 
Lecz nie ty lko. To Goplana bawi · m „ plącLc ludzki<: cqny". będąc równie?. uoso­
bieniem ironii historioLnficzn cj, tak dobitnie wypowiedzianej przez Słowacki ego 
w liśc i e dedybcyjn, m, gdy mowa o „nieprz.cwidzianycb owocach , które wydają 
drzewa ri; k;i łudz i szczepione". Goplana wprowad za do utworu dwie ironie: iro­
nie; literacko - kreacyjną i i roni ę hi s toriozo ficzną: bez tych ironii, którymi wlada 
Goplana, nic by ł oby świ:Ha poetyck iego dramatu. 

Do literackiej ironii Goplany (zanaliL011anej tak traFnie - podobnie jak ca­
l ość ironiczno- li terack iej L.a bawy w Szekspira - przez \Veintrauba w wymirnionej 
rozpra11ie) dołącza >i\' tragiczna ironia losu Balladyny. Immoralistka poddaje sic; 

2R 

z własnej woli i z własnego 11yboru prawu moralnem u. Dążqc cło wł adzy. władzę 
te; w końcu obraca pr1.eciwko sobie ·amej - i to w sposób pe ł en godności etycznej. 
Podeptawszy prawo - sa ma ·taje s ię prawem. U śmierciwszy innych. by panować 
- o s i :i cmąwszy wladz\' . u poC?ą tku panowa nia, sama na siebie smicrc nakbd '.1. 
I to są równie.l owe „ nieprze\·\~d zianc owoce" L drzew „ rę k ą ludzi s1:uepionych . 
Balladyna podlega działaniu tra~icznej he tcrotełii - ..innoccłowośc i " . rozbi eżno­
śc i, rozmijania i ~ uynów i celów, 1.amiarów i wyników. Jes t to isto ta „ironii losu", 
której dLiałanic beśłi przed nami S łowack i. Ironia losu posluguj e sic; .równiE'i. 
Goplaną jako swym narzędziem i 1\· ko1icu kpi sohic 7 niej zdrowo: jej o liarą bo­
wiem pada też Goplana - osiqgnąwszy w pe ł nie nie to. co os iągnąć zam ierza ł a. 

..Ironia losu" - wicloznacLna i przc1vrotna - budzi w nas odczucia zarówno 
trngicrne, pk komiczne. Tak jes t i w lfolladv11ie komedii i tragedii z~1 razcm . 

~ ! ari a Janion, Uliroua Ballat(rn.l w: Ocl1wwumie : naC""..J:'U, \.\~chm niU\\O Litcrni.:kk. l\. r. 1 ~ów. 1480 . 

I t: k~ t pu h l i kuj ~m~- v. \\ t'r::o.ji ·.k rócunl'j. 
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O \\olność <lla pioruna 

Piorun stał si<; tem:JU.: m i ·totnej debaty o kulturze polskiej. \V \I ini sters twi c 
Kul rury i SLtuki \I lutym l 954 roku toczy ł a si ~ dyskusja o przynotowaniad1 
do noku ;Vlickicwiczowskicgo w przysLlym sezonie. ÓwclE'SllY dyrektor Tedtru 
Narodow ·go, Bohdan Korzeniewski, wyglosil plomirnny rckral O 1m/110.<l dla 
pion111a. Nawiqluj <1c w nim do wysta11 iancj kilka mies ięcy wc Lcsnicj Ballad111y 
w róyscrii t\ lcksa ndra Bardiniego, protes tow:i ł pr Leci w metodom racjonali Lowa n ia 
romantyków, odziera nia ich dramatów 7e sfery mistycL11ej. która jego Ldan icm 
stanowi do nich klucz. . ,\<'k .lmy choćby ostatni<1 insceni1acj i; Balladp1_1 ( . .. ). 
Zabrnk ln w niej tylko jednej, !cel niebagatelnej rtCCL)': pioru na. Balladyna umiera 
na ?awa l scrc:i . J eś li si<; bowiem rezygnuje z tego typu mcLafor , to rym samym 
rezygnuje s i ę 1. ariostycLI1ego u śmiech u nas1.ych romantyków. I prLe nosi 13allw/_wf 
w inny wymiar. V.' wymiar dramalu miesLc1a 11' kicgo. Ballad.wa musi mieć 
piorun. Jestem naj gnn;· tsz.ym obro1i cą piorunów w dramalach romantycLm'ch. 
\Vyrai.aj ą one ich najbardziej istotny sens. ( . . . ) C lusy z prawej i lewej str 11)' 

w Dziadach, Ima ginacja w Kordianie s~ tak 'ł sa mą metaforą. ja k pioru n 
w /Jallwly11ie .. , ( Hohdan KorZl'ni t·wski () ll'OiwJ.\L' dla pi()rll!lil .. . l l' tcatr:e. 19 5 -ł ) . 
By ł to pucLą t ck przywraca nia polskiemu tea trowi t<.:kst6\\ romantyc/llych po 

btach stałini7mu. 
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R aliLacje Balladpz_l' w Teatrze . aro<lm\ym 
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im. S1ani311>ki c o w \\ \tlh t'7)'drn (/m11111, k.si(- 11ic:ka B11rg1111ili. 

Combro11~u a, 2005. 1Jalko11 Genetn . 20071. Tea trze Polskim \\ Pornaniu (lv,11nec 
\lro1ka. 2006. ll:rd1 d11rke omlirowioa. 2007). leato c \\\pók1es11ym 11 \Var;7,1wie 
Clem11h1 Zelcn ki . 2007) ora1 Te, tr1e im Sln11 ackiegn" lvako" ie ll >rarnw Stokera. 2008). 
\\' ea tr7e :\aroclml'Vm \\·1Te7vsern""1l ,\lmk l.liel in>kicou (2008). 
Hci y:<<' rowa l t:1k i.e p.r1ed>,ta11 ic nia lal ko11. 111. 111. 11 -f.-;i tr1c l ; 1lka \\ \".'arv.:1111c (.\lak.bet 
Shakespearc'a , l 996). 
\hpółp rc1co" al przy produkcj i prngramó\\ tcl c"i1yjn)ch (Po witil: to .~lu ś11n, .~pr6b11j 
mrier:::il'. /)o/ina krea/111·11a ) i promocj i fil m<m. 
,\Jakhet LOs tał m grod.wny prL.eL Polski ; rodc k ,\ . ) 11 l:J „. \tc, tem - 'wiadcu " cm "' ' okttj 
jilku;c1 i J.l01iomu ari.,tyon go w dzicd7inie L ·atru dla dóc ·i" ( 1997). f 11 ona. hiF11ic::Jw 
/J11rgw1da 10,tcila uhonoroll'ana p i ~c ioma nagrocłant t Opobki ·h hnnfrnntacjJch lmtra lnyd1 
„KJa ,yb Polska" {:?.006): La najlepsi )' spel. takl. najlcps?:j rc?yseri<; , scrnografi ,·. kustiumv, 
ruch sceniun). debiut aktorski . Jest \Ju rm tcm drugiej nagrod: i n:JgroJI' cl1ic11n ikaoy 
zJ rci.) >t r i ~ prz.edsta1 icnia Iwona, ksip 1i;:-Jw 1311rp 111da na O~olnol'o lsk im Festi\\ :tl u S1tuki 
Rei)'er, ki' j ..Interp retacje" 11 Katowicach (2007 ). 

Jan Kozikm\ski 

Scenograf. Absol\\cll l \.\ 'vd1 i:ilu Aktof'ki go P\\', t' i >tudent 
t\:i teJry cenograhi r\ P 11 \\arsnwie. Debiuto"al sccnografi~ 
Jo 'wirtegu ,\liknliya il lcPhcr, ona " r ·i.. 1\ g11 k s1,k i l.l i ń skicj 
w Tcatr7e r\tcneu m w \VarsL:J \\ ie ( 1999), 
\ Vspólpracujc m.in. / \ Jark iem llcdorcm (1\ 1icwi1111i 13 rocha , 

2000: S1 tu11(je rod::i1111c rb ljanm~ć. 200 I: ,\.lat/w Jw111 11a od .\nioldw wg lwaslkicwkla. 
2002; Bies: Oosto1e11skiego, 2005; \\ s::,i stki111 7 1g1111mtm11 mipi=i oc::i!" wg Sicn1cm cz;:i , 
2006). / Pio trem Kru>Zl'Z)11skim (Ka rtot ka Rói.cwiu.a, 1998; Yie:idc1mfil1ou·wie s:c:.qtla 
hul:kie f rascrn, 2000; ,'.:nlll /11111 Ameikn, 2002). Piot rem ie1 l:1 kicm (Hc.\(1 /c kw11„.»:kJ 

z \ \li1ulson.t i Kr<il Lear Shakespca rc·a . 2000 i 200 I, l·g:cmplar:: Ch urc hill . 2003 , ru111 as1,cm 
Hynkiem (C:im 1J11c1 lwmwud Schwaha, 2()0_, 'ipok1ij w g/u1„ie l'cu>ett e'.1. 2002. ). Jackiem 
O rl n\\ >kim ( Ś 111ierć kor11i11•11;a:!era ~ Iil lcra , 200-1; Pr-1:,'wit I larc ·n. 2. (106 ): l(imasLem OIJJrą 
( ceuv ;: 11nwcgu <wiata Bngnsin na. 2000; Pamf!, ruJ22 l lcllcra l. 
\.\' Tc-a tr7e Narodowym 1~>pó l p raco" a l 1 Wojeicl'hcm ,\la!Jjbtem (Hfdmwiec \-h;Plwrsona. 
2007 ) i Arturem ~l) SLki ewiczem (,\!rok Bi li 1iskicPn, 200 ). 
/.rea li wwal scenogr;it'i ~ do spektakl u bahowego 11ic. \bl ]' I \fir/1111 11g /)rt'lrnil1 11eoo bięci<1 

lfartoka" rt>Ż. L.i'71ó \laga 1,a w lea lr7 e .\fc rli n w Budapes1.cie (2004 ). 
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Jest autorem ;cenugraf'i i do filmu P<il <enu i ko,1iumów do Fi lmu "f(: ą";tero11 i ( :iulu (oba 
\\ rl'iy~e rii /\nd rLCjJ S;J:-arnonuwi cz~1 i To111Jv,;.1 Koncc kic~o) . 

I Jllrm l nagród '" s<:cnogra fi~ do >\JL·klakli \I utka Jua1n1u ud r\11111/ów na X,'(VJJ Opolskich 
Konfrontacjach "ll:atralnyc:h „Kb svb Pol ski!" (2002) i na l Ogólnopol sk im Konkursie 

na ' l ca lral ną l.n >ccn1 L,lcj ' Dawnyd1 D1 i ·I l.itcra lUI) Lu ropejski j (2006) ora1 v\/c istkim 
L)!!,1111111/wu mird::_i oc=y11 1 n•J XI! Og<1lnopobkim Konku "ie na Wy>t<mi ·nic Polskiej Sztuki 
\•Vspólucsn j (2006). Prace do tych spektak li l>:ly <:L9ścir1 polskich ekspozycji na praski m 

)u<1d ricnn:il c S1·rnngr:1Fii '' 200-1 i 2008 rnk u. 

Jacek Cru<l1icń 

Knmpn1.ytor. \V la 1"ch 2001 - 2008 ki crl)wnik mu zyczny le "lru 
<;; tudio \.v \\~ r:-; 1,~1\.Vil; . \\,\ pólpracow<.il m.in. Le Zbignie\vem Buoz~ 

(/J una Shnkcspcara 'a, I LJ9'1; 1\nc J leli e ra Vi llqista, 2000; !lal pod 
Orli:m Br1.u1.y. 2003; Wir.'. 1unrn. 2004; Pasju furrini ego, 2007; 

Komcdu1 omrll'k Shakespcarl''a, 2007), Rem igiuszem Br1ykiem 
(Cw ruw11ice : Salem ~I diera , 2000; Kat.lis: Grigorija. 200 I; Man ~tuart H ildeshcimcra. 

200 3; Wi'.illa ,\'/utlw " !\ BrcchtJ 2004; ,\[u/v hit .\ )o luguba. 2005; Br;J!,adu dific01 l\.urluwa 
K~ini , 2008 ), l:.rn ili<J Sadmv'k'! (7L11riul11 i11n clowna \. is11i eca , I L)l) 'J) , Rl'dbadem Klvn slr'! 

(C. ry \ lat)' i, 2003). Go ·gorzcm Ja rl)''" ! ( .iun11wi wcJ\ug \ lo1.,.1rta i ~Inii re' a , 2006; 
Lew " ' ::.imie Gold ma na. 2007; / l//ede:e1j JarL) ll Y I v\\1\vnka, 2008; fE.O.H.J.:„\l. , \.'I' wg 
Pasn\in icgo, 2009). 
Autor muzyk i do fi lmów ' f(1 ut 1m hii•1•r san; fm . Alarm. lajc1111iice ·a,i:ali. 

' . 

l1abcla Chlrn i1iska 

Absol" cntka ,\ b dcmi i 1\luL)t·111ej w I .od1i (2004 ). 'foncerku 

i chnrcogruf. W,pólprucujc /, Te:i t rcm i\ owvm i.m. K. Dejmka 

w t.od L. i. Au1orki ruchu >C ·ni t:J nego do spckukli He rnig iu s7<1 
llr1yka (Brygada .d ifia:.1 Karlw11a Ka n i, 200 ). Marc ina 

Brzozowskie o (Slmicc w lw dwi h rnsLki ewicl.<l , .W09). I.ukasz.J 

Kosa (Król Duch Slo" ackicgu. 200Y). Piot ra Ciepla ka (choreogrufia 
zhioruwa w P= d polw/11ie111, pr=cd =i11ierzd 1em, 2009 ). 1\u tn rb koncepcji S\ ckta klu 
tancC?nego Ophel i11 is not dewl " 200 roku. Srype ndystb międ 1 vnarndow(·<>u programu 
sLko leniuwcgu Danecw ·b d la w nc1-r.ry i d1un:ogra Fów w \\ 'iedni u. 

Piotr P<m lik 

L!jmuje s i ę rea lizatj '! >wia tla i d? więku. techn i k~ lea trah1 oral 
produkcj ą SJFktakli. Jako reż\ scr S\\ iatl a wspó l pracow~1 ł 111 .in . 

z Agaq Dudą G rau (/Jalko11 Genet" , 2008: Otellu Shakcs pc ·:Jrc'a , 
2009; Gulgimhcrg Ghelderod ego. 2007; Pr: {d).<tu wit'l11c Dor>t:1. 

200(>: Wrbr11111 Ge neta. 2004 ), i\'l aj ~! K lcC?.c\\ s ką (1\lakhet 

Shakcspcarc·a. 2004 ). Hobertem Cl cchowskim ( Kaspar Hw1.'<' I' \ Vassc rmana . 2009;)ak """" 
sir podoha Shakcspea rc'a , 2003). Grzegorze m Jam w 1 (lfak trupika l11y \\'itkiewiu a. 1997; 

Fcste11 Vinterbcrga j Hukova , 200 1 ). Kny 7tofc m War likm\·,ki m ( /-lam/et Shake pcan:'a, 

1999). W Teatrze Na rocJm,ym wspólpr"cowa I Le Z.bignie" ·em Za machm' ski 111 przy r ·;,i I i / ucj i 
Żab rysrofonesa w roku 2002. Obecn ie z wi ąza ny / lea trcm Polonia w \\a rs1.awi c. \.\ ' 2009 

roku hyl dyr"kto rcm lechn i cLn)~n fesli,q [u Warszawski e Spotbnia Tc:1traln e. 

Dyrektor techn ie wy festi wa lu Taóca WspólCJ.esnegn ialo/lfm"ł w latach 200 1- 2008. 
Producent p rzedsla\\it·ó zewn <; trznych festiwalu \;\ 'ars"'"" C:cnlr'1 1na " roku 2008 . 
Realizator licznych produ kcj i „s\\iatlo i <lżwi,k " m.in . Po /~J Witrai v u Fra 11 cisLkanów 
w Kra kowie, 'Jf}p tyk Srnni s ł a \\ owski w Katcdr?c \.Vawclski c j. 

l\larck Barbasicwiu 

Absolwent łód? k i ej PWS 1-r,~ I ( 1968). Ak tor te:llró"' Nowego 
w todzi (1 % 8- 1979), i\ ten.:um w \•\.'a rs1...:t\\·ic ( 1979-1')8 1), 

Polski ego w \Vars1.a\\'iC ( 198 1- 1 997). Od 1997 r<>ku " 1e<pulc 

1 6 11ru Narodowego. Zagra! tu " pr7edsW\\'icn1ac h Jcr1cgo 
Gr1 •orzrn , kiego ( Lubuwid1.ki w obu " rspch Nuq listopatlowcj. 

1997 i 2000; Poeta w Srd:iac/1 \Vyspiari skiego. 1999; Dzicnn ibrz " \\h elu Wyspiaii skicgo, 
2000; .cncral w Operetce Gombrowiu a, 2000; rystokrat:i/Lcb r1 w ,\łic·Ho.5kicj komedii 
Kras iii ski cgo. 2002: Profesor w Hamlecie S1an isla"a \.\'yspia1iskicgo. 2003). T1dcus1a 

Bradeckiego (role w Sara~uss ie wg Po trn.:ki cgo, 1998; ,lina " I lapp,1 C11d:ie Brech ta i \Vcil la, 

2005 ), l<.;11i111 ierza Dejmka (Pila tu s " Diulu""·' de Pa1.1 io11l'. I Y98). JanmLa Wi śniew ki ego 
(Pan w wvhra lm1 J:ii :.1duswe s'wi~to wg Slosvadieoo, 1999); Ka1imicrZJ Ku t7a (Nuuu)ciel 
w Kartotece Różcwic?-1, 1999), Barba ry Siernslawski (Oc:h mi st1-L w Le1J11cc ; L<'11a Bucli nera. 

200 I ) . Jer1.e •n Jarock iego (role ' l3/qdw 11i11 w Gombrowic1-"', 2004 ), Andrzeja C\\ '1)"13 

( ll iskup Ca rl isle w R>s:im bc Jl Shakcspcare'a , 2004). Jacqucs' a Lassalf -.'3 (Ollc"r Gwardii 
Król ew, kiej \\ Ti1rt11Jfie ,\lolierc'a, 2006), Micha la Z:1J ary (rol e w l.lilopcach : Plam Bnmi 

ivl olnara , 2007). 



. \nclr1cj Blumcnfeld 

Ab,olwenl wana w ki ' j PWS ( 197 ) . Aktor teatrów: Baltyckiego 
w Koszali nie ( 1973- 197'i ), WybrLe.i.e w G<lafoku ( 1975- 1980). 
warszaw kich : Drama tycmego ( 1980- 1991 ) . tudio ( 1991 -
1997). Od 1997 roku w LC>pole 1ea tru :'\a roclow go. 7"1gra l 
tu w prz.edslall'icniach Jerzego Grzcgor1 c\\'skiego (Genclre 

w obu wcr jach Noc ' listopadowe; \\ •spiali skicgo, 1997 i 2000: \'igor w Halce Spinuz.ie 
rl gor1cw_ kiego, 1998: Dziad w 1-\ł!selu Wyspia1\ski ' go, 2000; \lcfis to w X ie-Buskie; lwme1lii 

Krasiliskiego, 2002), "fadeusza Bracie-ki go (role w Saragossie wg Pot(J(.'kiegu. 1998; ro le 
vvOstut11im Łu bie r'l sk i ego, 2003: Bob \. larkern l-lufll'i · mizie Brechta i Wei lla. 2005 ), \facicja 
Prusu (Oswa ld w Królu Lir:e Shakespearc'a, 1998; Borys Simconow-PiS?CZ) k w Wiś11im1'),;„ 
s<1dz:ie zechowa, 2000; Lconato w 'A 'ide Iw/usu o nic <:; hakespcare'a, 2008), Kaó rnierza 
Dejmka (J udasL w Diulogu' de Passimie , 1998), Janusza Wi:\ niewskiego (Ht:nryk 1\hgcr 
w wybrałem dziś zadusz:11e >urirto wg Sł owackie •o, 1999) , Ka zimi rza Kutza (Or Racapan 
w Na czimrukach Hóżewiea, 200 I). Jana Englerta (Chr 1~1 l d w Sziwie ±011 \1olit're·a. 2000; 
Doktor Hugo w Do±)wociu Fredry, 200 I; H ·m' r Typo'A-ic7 w Kurce \Vodnej Witkiewicza, 
2002), Uarbary Sierosb wski (Prc7ydcnt Rady Stanu w Lconcc 1 f_enu Bud111crJ. 200 I ), 

gnit:szki Gl inskicj (Kajetan GoL:1b w 2 maja Saramonu11ic1.a, 2004), r\ncl r1cja Sc11ery•na 
(Hrabi Sa li sbury w H m udzie li Shukespearc 'a, 2004 ). AlckS'3 ndry Koniecznej (Homan 
Wi lknwski w Imieninach wg MuclLelewskiego. 2006), ta ni , bwa Hóże1 icz.a (Lekarz 
w 'iuira kobieta "') 1ad19e Hóże1>i <.:lJ. 2007) . .\.1ichala /.adary (Baka/Profesor Rac 
w Chlopcach z Placu Broni Molnara, 2007), Piotra Cieplaka (role w Opoutiuda11iach dla dzieci 
wg Singera . 2007), Artura 'I)•szk iewicza rta ta w ,V!ruku Bieliń skiego . 2008). 

' 
Jarosław ;aje\\' ki 

ktor. pedagog. t\b;olwent wa r~zawski j PW -1 ( 1984). Ak tor 
stnlecznycb tea trów: Polski o ( ICJ tl4-J98 7) i Dramatyuncgo 
(1 987- 2003). Od 200 3 roku w 1.espole 1ea tru Naru<lowego. 
Zagra! tu I rrz ·dsta1 icn iach Ondreja pi śaka (rola ty tułowa 

w ,Her/inie Slob<><lzianka , 200 ). Jerzego Jarockie •o (role 
w Blqd::eniu wg G ,mhrowicza. 2004), Piotra Cieplaka \1 istr7 Karol Adolf 11 Nartach Ojm 
, u'iętego Pilcha, 2004; role w Opowiadaniach dla dzieci wg Singera , 2007), Jana Englerta 
( nlbert we W'ladzy /Jeura , 2005; Dymit r Nikiticz Kos eh w l mmuwic Cze ·howa , 2008) , 
Antoniego Li bery (Lucky w C:zckajqc na Cuduta Be ·kcttu, 2006) . Macieja Prusa (l:lrat 
Franciszek 1 \Viele hałasu o nic Shakespe:1rc'a. ~008). \Vykładowca wa rsz.a wskiej kademii 
Teatra lnej i jej prorek to r w latach 2002-2008. 
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\ \'iktoria Goro<lcckaja 

Absolwentka \\arsLa" skiej i\kadcmii Tea tra lnej (2009). d 2009 
roku wzespołc fea tru >Jarodowego. L· gra la lu w [ rledstawien iach 
Jacqucs'a Lassall e'a ,Kawaler w Umowie, ery/i Lajdaku ukaranym 
Marivaux, 2009) i Mai Kl ec,;ew ki cj (Rossignol w .\1arut/Sade 
Weissa, 2009 ). 

Gr1:cgor1 h.\\ iccicń 

bso lwenl wars?a\\'skie i Akademii Tea tralnej (2009). Od 2009 
roku w zeS]Xlle leatru Narodowego. L.agral tu gościn n ie w pr1.ed­
st•lllieniu Jacquesa I ssa ll e 'a (P.dn mlnd w Ummrn, ery/i Łajdak 
11kara11y , 2009). Otrzymał Wyróżn i ·ni c i\ lin i>t ra Kul tury i Dzie­
dLictwa l 'a rodowego na XXVll F tiwalu Szkól Ti atralnych 
w l.oc!?i (2009). 

~Lucin l lvcnar 

Ab;ol"cnt wa r;L<l\\ ·kiej r\karlcmi i Te.1tralnej (2006). Od 2006 rok u 
IV Lespole eatrn Narodowego. Zagra! lu \\' pmxlsta1·11eniach Agnicsz.ki 
Gli1\ skicj Uacck Colqb w 2 11u9a SaramonuwicLa, 2004 ; Ka turian 
w Podmz.vcielu McDonagha, 2006), Jerzego Jarockiego (Fuks 
w Kosmo.,ie " g Gombrowicza , 2005, Artur w Timvu i\.lroi..ka, :?.009), 

Jana Englerta (Gusta' w 'llubach pani.e1i:;/1it:lt Fredry, 2007) .. \rtura 1)•. zkiC\11cza (;>. tarek w Mroku 
Bieli1i>kic:go. 2008), Maci ja Prusa (Poslaniec w Wiele lwlasu o 111c Shakesp arc'a, 2008). 

• 
Hobcrl Jarociński 

Absolwent warsza11·, kiej t\kadcm ii leatra lnej (2002). Od 2002 
roku w Le,pole T 'atru 1 ·arodo11 ego. Zagra! tu w prLedstawieniach 
Jana Englerta (Micel. sb11 \\hlpu rg " Ku rce \\'o< /11 ej \Vitkic111cza, 
2002). Jcmego Grlegoro:wskiego (Laj ko nik/\ \'i1b c w Operetce 
Gnmbro11icza, 2003; l acrtcS11 HamlecieS tanislawa Wyspiań s kiego, 

2003; Żołn ierz I Zalotni k w 011. Dmgi Powrót Oi(1sa Grzegorzewskich, 2005). r\gnicsz.ki 
Gli ński ej (Kamil \lru?Owski w2 11u9a aramono11icLa, 2004), v\'i lla Pommerant z;.1 (Elek try•k 
I Dżwi 9kowicc w Kopó udzu Glowackiego, 200.J ), Andr?cja Sewer;na (Lord \Villoughby 
w R.1s:md:ie li Shakespcarc'a, 2004 ), Jerzego Jarock iego ( olo w l\o;musie Comliruwicz.a. 
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2005 ; Dru\,\i w ,\l ilo.<ci 1w Kr:rmic 1\ 1roi a , 2007 ), S tan i; lm1a Róic"ie1.a (Za miataC? .Il 
w ~tara k1Jbicta ll ') Si11d1yc Rożcwic1a , 2.007 ), Pio tra Ciepbb (role w Opu11•iada11i11c/1 dla 
d.::ieó wg Si ngera. 2007), \ nt on iny GrLcgorzcwskicj ( Pa t rokl es w Ifigenii GrLegorLt'11 ski ej , 
2008), ,\l ai Kleczewskiej (Cz lowick L li ste m w .IJarat/:,adc Weissa, 2009). 

Joanna KąiaLkow~ka-Ztluń 

Absolwentka krako11 skiej PWST (1998) . Od 1998 roku w zespo le 

"teat ru I arodowego. L.agw la tu w przedstawie n iach KaLi m ien.a 

Dejm ka (We ro nika w Dialug11s de l'a.ssiu11e, 1998), M acieja Pr usa 

(Kordelia w Kru/11 Lim: S hakespe:.ire'a. 1998; Wari;i w Wi<niou~ m 
sadzie C1.echowa, 2000), Jan usla \Vi śn iews k iego (Atc.ssa 

\\' "'Jbralcm d:iś uulus=llc święto wg Slow;ickiego. 1999), Kazim ierza Ku tl:J (Sekre tarka 

w Kartotece Róicwic·La , 2000; Letta w 
0

111ieró kumilf.'ujaiaa M ille ra, 2004), Tadeusza 

Br:.iJeckic •o {Pan i Doktor w l'iaskuH111ica 11 • pia.<kmvuin Bradeck iego. 2003; Sios tra 1\ilary 

w Happy L11dzie Brech ta i Weilla , 2005), Agn i.,,,Lki Glińsk i ej (:\ fatka w Poduszycielu 
McDonagha. 2006), Stani slawa Hóż. 'll'icza ( DLiewcLyna Ill w )tara ko/1ieta IL') Siaduje 
Różewic-::<1 , 200 7), Piotra C iep laka (role w Opowi«du 11wch dla dziw 1vg Singera , 200 7). 

~ lllgdalcna Lamparska 

Stud ent ka IV ro ku Akade mii Tc\1tralnej im. Aleksa n d ra Zelwc­

rowiua w \.\ia"awic. L.agrala w Fi lm ie j utro idziemy do kina 
M ichala Kwiec ir1>ki ego i seria lu 39 i pd/. \V TcatrLc Narodowym 
gru go ścin n ie. 

Jer;y Łapiński 

,\bso lwc n t lódzkiej PWS · rv iT ( 1963 ). Akto r tea t rów 7.icmi 

Lód Lkicj ( 1963-1965 ), im. Boguslawskiego w Kal isw 1965-
196 7) , Dolnu,L] s iego 11 Jeleniej Gór7C ( I 67- 1968), Wybrzc.le 

w Cda11sku ( J % 8-1997). O d 1997 ro ku w Lespo le Teatru 

, arodowegn. La rai tu w pr~cds tawi n iach T1deus1„a Bradeckiego 

(Ja n Potocki w Suragos,ic wg Potoc kiego. 1998; Bra t Ben Owens w Happ.J E1ul:ie Brech ta 

i Weilla, 2003 ), Kaz.im iem1 Dejmka (M iles pri m m w Uialog11.1 de P11 .<.<inr1e, 1998 ), 
Jcr7cgo GrzegorLewskicgo (Ak tor 11· obu wersjach Nuc)' listapaduinj Wyspiańsk i ego, 199 7 
i 2000; Bisku p PJndulf w 'lnbie Gom browicza , 1998; Dyrektor opery w Halce Spi11ozie 
CrLegofl.ewskicgo, 1998; Jukli w !cirdziac/1 v\lyspia lisk iego, 1999; Proboszez w Operetce 
Go mbru11 icLa, 20011; K<i~d z w Hbe/11 \Vyspiar'l skiego. od 200 I ; Spój w .~ llie llU<. / letniej 
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ShakespeJre'a, 200 I : Sebastian w lf"r:" i :;:wicrciadle , \ ttdc na, 2002 ), Ja na l.nglerta (O ro nt 

w ~=k"lc ':.cm \ lo licrc ·J. 1999; Orgon w Oo::_ wuci11 Fred ry. 2001 ). K ll.imicrL;J Ku t'"' (Pan 

7. Pr1.l'dzi alk icm w /\.a rtutece, J 999 i S itko 11·, "c11 uralwch Hó7cwic1,;:1, 200 I ) , / .bignicwJ 

/ , trnad1owski cgu (Ajschylos w Żi1bac/1 Af)'' tofo ncsa. 20112 ). r\ nJ r1.cja ' t:\\cryna (Domrc1 

wi1'1j e n ia w R1szardzie li hakespC;J rc'a. 2004), Ale ki.a nJrv Koniecznej ( tug'niusz 

PJwlu ki cwicz w /111imi11ucl1 wg ,vlod zelcwskiego. 2006), S ta n isbwa Hó.tc"~"'a (C ·ryl 

w Stara lw/Jicta w1.<iUi/11jc Hi'rl.e"iua, 2007), Piut rc1 C: icplab role w Upuwiadaniach dla 
dzieci 11 g Si nge rJ, 2007) . Wojciecha J\.la lajbta (Ivan C urry 11 H·f'dwl<'c11 :'l!cPhcrsona. 

2008), Jacqu cs'c1 t ,1ssa llc'a (l' ro nt in w Unw i;•ie, c=: li l 11)'luk11 ""'"""-"" \1ari au,. 2009). 
vla i Klcuc-wskicj (Siostra & konna w ,\farat/ 'ade \Vci ssJ, 2009). 

• 
Jac: ·k i\ I il..objuak 

Ahsnlwm t wroclm -kil'j P\VST ( 1983) . /\ktu r teat rów: 

\Vspó lu es nego we Wmclawiu ( 1983- l 98'i ), Wybrzei, w c;da 1'1sku 

( 1985- 1996), WspólcLesncgu w \.\u rszawi~ ( 19%-200 I ). Od 200 I 
rnku w zespole lca t ru , a rodo11 ego. Zagr:il 11111 prLed st:mi ·niach 

Jerzego G rzegorzewskiego (Skaut w Ili<' 11nq let11 i<7 li:1kc>pcare ':.i . 

200 I : ·żo ln ier7 i za lotn ik w On. Drugi Powrilt Od1sil G r? 'gorzcwskich. 200 'i ), /'J1igni ewa 

7.1machmvskicgo ( hó rq sta w 'Żabach Arystofan esa . 2002 ), Jana Englerta (Alfred Ell'ad cr 

w 1'urce H·bd1u j Witkic11~cu1. 2002; :awrila w l ll'wwwic CLe ·huwa. 2008). Tadt:uszo 

Bradeckiego (role w O>tatni111 Lubień s kiego. 2003), Agnieszki C l i ńskicj ( Leszek Kos t 11· 2 

maja Saramonowicza. 21104 ), Jcrt.ego Jarockiego (ro le w Bl11d?J.'11 i11 11 g GumhrowiczJ, 2004; 
Człowiek z. karab inem w i\/i/o{ci 1w Krymie Mroż ka. 2007), J3cq ue>' a f ;w ;;,illc 'a ( leant w 

Tartuffie i\ loli erc'a , 2006), \n toninv CrlegoP ewskicj (Lo l111et7 w Ifigenii rLeuor1cwsk icj , 

2008), \ bi Klccz 'Wskiej ( Katatonik - pr7cwodnik ch óru w ,\/a rat/Sade Weiss''· 2009 ) 

i\Jurcin Pu) byl<;l.,i 

Absolwent warS"LJ WskicJ Akade mi i ·r.·:1tralnej ( I <J9H ). ktnr lc:.itru 

Wspólczcsnego w \Va r ·1..awic ( 1998-2003) . Od 2003 roku 11 1espo lc 

Teat ru a rodowe •o. Zagra! tu w prLe<bta11 ic ni ach Jana Fnglert:l 

(Hmacy w S:kole io11 i\ lo lierc 'a . 20 O). Onclrcj a pi ;,1b (Qu in tu' 

1 Merlinie ' lobudLia nka. 2003 ), JerLcgo Jaroc-k ic o (Witold I 

w /:3/qd::.c11iu wg ,ombrowi= 1. 2004 ; M ar nar? w i\lilośd 1w /'ry mie ;\ !roi.ka. 2007). ndr7-cja 

Scll'cryna (Sir Wi ll iam Bago t w Hyzimhie li Shakespea re ':i, 2004), T1dcusl.l Br3J eckicgo 

(Kap ita n H<1nnibal Jackso n w ll"Pl'Y [ 11chic Brcoehta i W ·ilb. 2005 ). t\gnicHk i Lipicc·­

Wróble" ski cj ( ' kr7ypek w R:e±ni i\ I roi.ka, 2005 ), Jacquc$;i Li ssa llc'a ( Dam is w Tart1yfie 
1\ [oliere ·a. 2006) . Pio tra icplaka (ro le 11 Opowiadaniach dla d=icci wg Sin ge ra , 2007) . 

An toniny G rzegorzewski ej (t\ch ilb 11 Ifigenii , uegor1,e11 , ki--j, 2008), i\ l:i i KlcC7 w skiej 

(D upc rrct w ,\/arat/Sade \Nei, , a, 2009). 
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Akt or. p d agog. tłumac/ \b, ol11 c nt ll (Ir>Za\\', ki ·j P\\ '. r ( 1972) . 

\ \ ' btad1 1972- 199 6 liy ł a kt0 rem S tarego ' lea tru ,., KrakCJ\\ i ', 

gd 1ic 1agra ł 11 ' pc ktaklat"h m.in. Jeuego Ja rockiego, Knnratb 

11i narskicgo, .\ndrtcja \Vaj dy. \\'anch• L..:i sku11 >kicj. Jc[lcgo 

Grzcgor7c\\'Skicgo. l adcuS/.a Bradeckiego. OJ I Y98 roku'' 1e>po lc 

Tc .. 1tru J\. arudu11 cgo. / 2gral tu w pr7i;J stawi c nici ch Jcr7ego Gr7cgonc11 skicgo (Pr1c11od n ik 

chfiru gór.di w I lalce Spi11o:ie ( .rzcgo r1c11 , kicgo, 1998 : ł~rnk racy 11· \ 'ie- f3o,kicj ko 111cilii 

Kras i1\ , ki ·go: ali ban 11 \Ior.::11 i ~wicrciculle r\udc na, 2002: On 11 011. Vm~i Powrot C!disu 

C r1 cgor1c11 skid1. 2005 ). 1\gn ie'1k i Li pice-\\ rólik11 ; kiej ( Dec le: 11· lJa111n c/1~7.J1s11c/1 Pin t~ra . 
2000 ), l'io tra Ci p la ka (J an '\c pomucc n Wojewoda" \wrtuc/1 Ojc.1 Swit•tegu Pilcha. 2004 ). 

Jacq uc>a L.J,,,..i[Je 'a < O~on"' lltn uffic \l olic rc 'n , 200 6 i fri\'l'ii n w Ummric, c-=> li L1jduk11 
11kurc11n>11 .\ l.1riva ux . 2009 - obie >1 tuki )i(ra nc 11 jC):(O tlumaczc niu ), Jer1.cgo Jarockiego 

( \\ 'lod 1.imic r1 llj ic7 Uljanow-1 cni n11 .\lilo id 1111 kn 111ic !\lroib, 2007 ), :\ on icvk i O b t ·11 

( rola tytu lo11 a " Utel/11 ShJkesp ·:irc 'a. 2008 ). Ant ; nin.v Guego rLCwskicJ (. \ ga memnon w 

I(i~e11i1 C m :gorze11 skicj . 200 8 ). 

Dwukrotnie o lr7:--mal '\'agrud ę im . 1\l cksandra /„d11 c ro11iua : 11 199 1 l a ro l,· I knrvka w 

Ś luhic Go mhnJ11i cza w re? . Jcocgo Ja ro<"kiego (Stary Jea tr 11 Krak<mie. I 9Y l ) i 11 . 2003 

roku 1a ro li; Kalibana" .\Ior::u i : ll'ieniadle \udc na " ' re i . Jcr1,cgu Grzcgur1 t·11 ski cgo (Tea tr 

i'\a rodOW). 2002) . Os ta tnin la urea t "\Jagrody Spc „'j:ilnc'j 111i cs i ęu11ik .1 „t ea tr " (200':.J ). 

.\lałgor1at<1 Hoiniutcl\\ska 

r\bso h, e ntka 11ar;1'J\\'>ki cj P\\ ">T ( 1972) . \ \ ' latach 1992- 1994 

a ktorka lespułu Janu La \.\ '"nic11 skiego. \\ ' la wc h 19 79-

1986 "'' P lpr:Ko11 ab / Teat rem na Tc1rgc.>11ku 11 \.Va " 1a11·ic 

(obecni e lea tr Ra mpa ). , as t ~pn i c L Tea trem J ·a \\ 'oli , leJ trcm 

\\ 'spólcLcs nym i lea trem \ Vyt11órni:·1. 

\.Viclnkru tn ic nagr.ici? :rna za rolę .\ni ty Sntn ia11 sldcj 11 monodramie U11 •a~a - : le pq•! 

He migius LJ .rLcli 11· reżyse rii ill ic h:i la icgouy1'1skicgo w leat rLe \\ .yr wórn ia (Crand 

Prix OgólMpolski cgo PrzegL1clu \.lonodramu Wspólo csncgn w Wars1a 11 ie . 2006 : Crand 

PflX i "\Jagrod a Dz i ·nnika rzy 46 . Ka li >kich ' put b r\ TcJ tr3lnych . 2006: C ra nd Prix w 

Og >lnopol , kim Konku rsie 113 \\ \ • ta11 i nic PoJ, kicj t.tuki \.\ ', pó!CLes nej . 200 6 . 

\·\ ' Tca tr7c '\arodo111 m gra go~cinni c. 
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Jac 'k Hóia11ski 

Al» ulwenr ł ód zkiej P\ .VSI l \'i I ( l 970 ). Pracuwal " tea t rach : 

l'ol ; kim w Puma ni u ( 1970 1972 ). im. Hugusbw; kicgo 11 Ka ł i '1.U 
( 197l- l9 7-l ). :'\owr m w Poznaniu ( 19 74- 19 7 ), \h11~·cwym 11 

Slu p,ku ( 19 77- 1988). lcspolc Ja11u s1.;1 \Vi , nie1"kicgo ( 1988-

1'l93 ). R1 >L111aito,c i w \.\ 1;1"7all'i e( 1991-1 996 l. rudio w \ ar>Lawi · 

( 1997- 1999 ). Od 1999 w zespole l ca t ru 1 arodo\\ ' go. / .;.1gra l t11 w prLcd stawi<; n iach Jc17 cgo 

l,;rzcgor7c11 skiego (Viviani 11 I-lalce Spi11u!il' CrzegortL·11 , ki ego, 1998 : i\ lyil'; C ra11ford I 
Corny Kc llcill'r w \ 'u1n 1111Jloumusale111 wg JuyL't'.

0

J, 1999: I lc tman w \\ e,c/11 \\ y>pi;.iń s kicgo . 
2000: BJ ron Fi ruil't 11· Of'cretce G11mbrnwicta . 2000: Aktor/ l' au ' t 11· ,\ 'nC) listopado1n j 
Wy piaihki ·gu. 2000: Tc:1euS1. " Ś 11ic 1w<'.' let11iej Sha kc.pea rc 'a . 200 l, \ lonLo w .\lor:u 
i :u'ierciadle .\ ud cna, 2002: Polo niu sL \\' Hamlecie ta 111 , J;111 a \.\\ ·spia nskiegu, 20<B : Art)>ta 

ko med ia nt 11 On. Dm,g1 Powrót Od_)su Cr7 gor1c11 >k ich. 200 1). KazimicrLJ Dejmka Unhn 

11 /k quiem dla !!,USpodw i i\1yś li11»kicgo. 2000). Zhigni c11 a Za macho1< skicgu Ucd cn / chó ru 

11 Ż.ahach 1\ r. , tofa ncsa . 200 2). KaLimie rta Ku t7a (Stanic, 11· .~m ierci krm1iln Uaieru \fillera . 
200 4 ), !Jd c;.1 >1 3 Bradccki t:go (Glina 11 lfopp' Lm/ Brechta i \\'cil!J . 200 5 ) . . \lcksa mlry 

Knnic t:111ej (Stanisla w \l ;1Zano11 sk i 11 l1111e11 11wcl1 \lud1clcw>kiego. 200<> ). Jana l' ngł e rt;.1 
( Go ść w lwwwll'ic ,1cchn11 a, 200 8). Mai KlcC?c11·skiej (S iostra & konna 11 ,\/11mt/ culc 

\Vei"' " · 2009). 

\ lo<lc!->t Huci11-;ki 

Absoh\'cnt 11""J rs1:rn sk iej .'\kadc mii tea tra lnej (200-1 ). Ud 2004 

roku 11 t espolc lca tru 'a rodo11 cgo. Zagra ! tu w prtcd >ta1li l'n i.1ch 

Andrzeja Scwcr: n a ( rnlc " R."::anhic li Shakespea rc 'a , 2004), 

Tadeu'za Bradec kiego ( Kapitan Ha n niba l Jacbon w l-l11pp,i 
F11dzie Brechta i \\b ila. 2001 ), Jac<JU CS

0

J l.11s" dlc'a (Oami; 

w /artuffle .\l oli crc·a. 200f>) . Je rzego Ja rockiego ( \lannarz I 11 ,\/i/ośce"" 1'r;w1c i\ lroika . 

2007 ), Pio t ra Cieplab (role 11· Opowictcla11 iaclt cllct cl: icci wg ' ingcra . 2007), i\Licieja Pru"' 

( Pi~m,zy Stra ;( ni h. w \ \lielc lwlas11 o nic Shakcsp ·arc'a. 2008). 

Bożena c;tachura 
Absol\\rntka krakm1, kicj P\.\' I ( 1999 ). Od 1999 roku 11 t C>polc 

Tc:.: tru Na rodo11 cgo. Z:i11,ra la tu w prLcdstawic niach Jert ·gn 

C rl egorzC\\'skic •o ( Kasia " \\ („e/11 \\') sp ialiskie!\o. 2000 ; 
Rewolucjoni >tb H· S ic- /Joskiej komecl1i Kra,inskicgo. 2002: S) rena 

adacznica 11 011. /Jnt gt Puwriit Udisa Crzcgorz..:wskich. 2005) . 

Ka?imicrn Kut1.a ( D l icwu.vna 11- '<a = c•orakctcl1 Hó i..e11iua , 

200 I ; Koh i eta 11 S1111erci lw11;111 ·c ~a:':.aa .\lilłe ra . 2004 ). Hys1a rda 

Peryta (role w Akropolis \ Vvspianskicgo. 200 I ) . lc1clc 1.1 >t:l llrJJeckicgo (role w Ostctt11i111 

49 



Łubi e ó s kicgo . 200 ~: Dorota w Pi11.,kn11 111l:l 1r !""·'km< 11it:1· UraJ eckirl\o, 2003: \li riam 

w Ha11p_1• l'.11d:ie 8rl'd1ta i Wcil l:1 , 200 ~ ). Stani slawa K.óic\\ iCZ.J (Pi1·kna J1.i cwcqna 
" Staru kubie/a 11 ~siud 11je Hoi.cwiu a. 2.00 7). 'vl acicja Prusa ( LJr, wla w Wiele lw lasu o nic 
Shakcspcarc'a, 2008). 

Pr1emyslaw ~tippa 

Absolwen t " a rs1awskicj t\ bclcm i i l(·:itr:il ncj (2004 Od 2004 
rnk11 w tcspo lc li:a trn N arodu" ego. "L1g ra l t11 \\' p rLcJ st:iwicniach 

:\ndrLcj a Scwcryn:1 ( ir John Bu >hy w lfrs=.im b Il lw kes pea rc'a, 

2004). Jana F ngkrta (hlip ' '" Wl1ub Deara. 2005: Cos( 
w (1rn 11ow1c Ci.echowa, 2008 ). Jacqucs' a L.assa lk 'a ( \Val ery 

w l i.i rt11ffie Moli i;rc 'a . 2006), !\ lai Kk cLewsk 1c; ( Mino t; nir w J-cr/r.:;." 2006; Re i.ysc r w Muwt/ 
Sade Weissa. 2009), ·\rtu ra lvsLkicwic1a (W ik tor " .\fruku Bi ·l i ńsk iego. 2008). !\.lacieja 
Prusa ( K\\·as ik w Wiele lwlarn u nic Shakcspcarc'a, 2008 ). 

Bra ta ~ ·ibakó\\ na 

/\hso lwcn tka warst:l\\ >kicj l'\ \'5 - ( 1992 ). :\ktorka Teat ru 

Pows1cc h11 ego w \\'.1rvmv1e ( l 9n--l 'N7). Od 1'!97 roku 

w /.espolc fca tru l\a rodm1c;vo. Z 1orala tu w przedstawieniach 

Jcr1.q (o G rze o r1c11 ski ego (, likc ' pod Te rmopil w obu we rsjad1 

:\Ioc.i listopadu11•ej, I Y':J 7 i 2000 ), i\ lac ic:ja Prusa (Coneril w 

Kro/11 tir"' Shak<.:, p ·a re 'a. 19'!8), Ja n us.w \ Vi sni c\\ skicgo (Obnle ri sb w 11 _ bra łem dzi:i 
::ndus211e .<więto wg Slo\\ ackicgo. 1999). Kat imic rLJ Ku tta (Olga w Kurtot<'l' Hói.cwiua , 

19 9), Jana Engle rta (Agat ka \\' ·:kvle :011 Muli ć re' ;i , 2000; rola tytulm'a w Kurce V\'11d"'j. 
2002), Kazi mic!7a Dejmb (Do minika w Heq111c111 dla ;;.u;pod>nz ,\ ·ly"i 11 skiego, 2000), 

Agnieszki Cliń ski c:j ( vlwia Raraj ,„ 2 maja Sara mo no\\iua, 200-1 ), Je r1cgo Jarockiego (role 

w Hl11d:e11iu wg Gn mbrc"' iu c1, 200 -1 ). Jac<jU C 'a Lissa ll c ';i (Dorvna w Ti1111~ffie /\folic re' a. 

2001i ), f\ nclrzc:ja Domal ib (Matka Il w 7emzinalu 7 f\ orć 11 : 1 , 2007 ). A!;ni es1 ki Olstc n 

( milia w Otellu Shakcspca r ··a. 2008). 

i\ l1>olwcnt kra ko" skiej Pv\IST ( 1995 ). Aktor Starego Tea tru 

" Krakowie ( I ':J':J S-1 997) . Od 1998 rok u w zespole Teat ru 

N:1r0Jowc:go. Z.agra l tu" prLeJsta wicni Jc h 1'1J c: usL:1 BraJ ccki C'go 

(rol e w ':!ara~11 .1sie \\ g Potoc·kiegn. 1998: Jimmy Dextcr w 

Happy Fwb e Bred1tJ i Wl' ill a, 2005), Kn imic r1_;.1 Dej mka 

i O 

( i\liles tertius w Vialo,g11> de Pa >Sim1e, 1998), Je rzego C rte<•orLcwskicvn (Upiór '"! H<bc/11 
Wyspia li skiegu, 2000: Lokaj Stanislaw w Operetce C ombrowictJ . 2000; Ryjc· k"' Snie iw<:" 
letniej 'hakcspca rc 'a. 200 I; Waria t w 1 ie· lJoskiej ko111cdii Krasiń sk iego, 2002; 1\11t un10 

w Mur:u i :wierciadlc Audcna . 2002) . Ondreja Spisaka (Sextus , c1.yli Klauclas " ' i\ lerli11ie 
Stobudz1anka, 2003 ). ndrz.ej;1 Sęwe ryna (Sir Hrn , G ree n w R •su.ird:ie li Shakes peare · a. 

2004) . Mai Kleczewskiej (Te ramencs w Fedrze, 2006: Piclcgniarz w rl-larat/Smle Weissa. 

2009). Agni ··s7ki Olsten (l'vlontano/ Lodovico w Otellu hakespea re'a , 2008). 

• 
1\lagdalena \Var1cc.:ha 

Absolwentka wars1..awskiej PWST 1993). Aktorka [eatru Studio 

( 1993-200 I ) . OJ roku . l 997 w Lcspole Tea tru I ;i rodowego 

Zagrab tu w przecbtawieniae h J c rz~go Grzegnrzcws kicgo (Kora 

w obu wersjach w Noc,i liswpudowej V\/yspiań sk i 0 go. 1497 i 2000: 
Katarzvna w .5lubie Go mbrowicz.a , I 998; Bclla- Bell o w I lalce 

Spinozie Grzegorzewskiego, 1998 : Hachel w Srdziad1 Wyspiar'lskicg(1, 1999 : Matka . w 
,\ .ow1111 Blrxm111salem wg Joyce'a , 1999; Maryna w Weselu Wyspia ńsk i e •O, 2000: Mark1 t a 

w Óperetce Gombrowicza, 2000; l lc:rmia w $11ie 11ocy letniej Shakcspeare'a. 200 I : Dama 

krakowska/Wi ci ź.ma w/ lamleó e tanislawa Wyspiań ski ego. _003; Aktorka w V11s:;ycu:e wg 

Rói.ewicn, 2004; Kalipso/Srrcna Ladaczn ica w On. Dmgi Powrót Odysa C rzcgorLew>k ich . 

200 5), Kuimit•rz.a Kut la ( Dziewcq na w Kartotece Hól.ewicm , 1999), R)SLa rcb Pcryta 

( Kasandra/Ani ol snu Jakubowego w Akropolis \Vyspiari ski ego. 200 I ), Jana b nglcrta 

(Hózia w Do2ywocizt fredry. 200 I ). fadeusza Bradecki ego (IV!ama/Bab ia w Pu1>ko11mic 
w piaskownicy Bradeckiego. 2003) , Je1Lego Ja rockie «J (role w Blqdu:11i11 " g Gombrowicza , 
2004) , Stanislawa Różewicza ( DziewC?. 'na III w Stara kobieta wysiwhi;e Hó7.cwi c1~1 . 2007) . 

Antoniny Go.cgorzewskiej ( rtcmicb w Ifigenii G rzegorzewskiej . 2008). 
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Nowość wydawnicza 

\.r okrcSlcm 11 .. ogdlwmarl!dowu d.t'kU.")a ll(uf „fJaliculpul" nie tw1kr..t}11r._e„,ul). ('~kto ch cia ł ,'-::: nie c:lu.:ial 
w pra9. 11 szlwlc; u• rrub rue 1i·ciqRJ1tft")' In f u· spm tl µ, n.m ice m?iereucp n"'0~n1 ur literacki pierwuw:.or i do­
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m3Lhinic tea tru bt "i i...:Jcm chi c~ i<.J:l \ 'Lh . 
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th rl'ktor 11.1ud111 Krzysztof Torończyk 
<lnl·ktor .1r11,11t·1m Jan Englert 

dH«ktor let hnu.:1m Mirosław Łysik 

gim' 111 lirvg<1dit•r 'cem· Lech Orz.cchuwski 
gl11\\ 11\ m\llL' I k·nim iet Zbigniew Szu lim 
gl<11\f1\ ;ikt" I 1 k Mariusz Maszewski 
k1n111\111k /l''polu rck"11~1om\\ Zbigniew fortuna 
k1enl\\111k 1t•,pol11 pr;1 !l\\'ni dekor;1tjl l\ 'licha! Hos1kiewicz 
kierrl\\ 111k 11.~,polu pra<:il\\ ni ko~tiu mm1 Anita 1 i7askowsb 
•lm1m 'pcqJli't" 1e,polu uli..lugi ur1.1d1t·n ' Ll'niunn:h Wojciech Hulewicz 
k1crm' nik praum ni mech.m1uno-,lu,ar,k1c1 Edmund Kwiatkowski 
k1crn11 nik 111.1tm1 ni \tolaf'kiej Grzegorz Jończyk 
k1L'f0\\l11k prau>11n1 krawic kie1 d.1m,kit'J Maria Kosecka 
k1n1m nik praulll ni kra1' ict kit•j mi,:,k1ej Roman Żbikowski 
kiL·nm 111k pratm1 ni modelcllor,ko małar,kiq Marek Lauda11ski 
kicrm>nik 1cspolu t.1picerskit'go Waldemar !owała 

k1l'nJ\\ 111k 1espnlu charakten 1atorcl\\ Lesze k Ca lian 
kincl\\ 111k tt•,polu gcHden1hiamd1 Wanda Brożyńska 

/.J\l<,"pt.1th1 •kwra art~'l' 111 •go - kilTm1 nik literacki TomasL Kubikowskt 

k1t'nl\\ 111k mu/\um Mirosław Jastrzębski 
k1ermrn1k <l1ia lu liternd1cgo Pawel Płoski 
ki<:ro\\ nik d1i.du prom<K'll An na Pęka la 

k1l'rn11 rnk 1mpre„.iriatu Adriana Lewandowska 
kil'rrl\\ 111k d11alu <1 r~.1n i 1atji pr•lt \ :1n1 'l\'lllll'J Barbara Ru szn ica 
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rl'd.1kq.1 pnqr.iniu Dorota Scmcnowic1 
prnjl'kl ~ral1um Patryk i\lovilnil-ki 

at1tor11 1 1rodl.1 1di\'l 

okl.1dk.11 „trolli -ł, 2.!.-2~. )'i 

Wiktora Gorodeckaja . fot. Hobcn Wolar1 ski. Ai\ T 

\l r11111 ~2 1 H 
Balladyna w rei... Jul iusLa O ster.V). lbi uT)' l n ~ t ) L utu S z.tuki Pt\i\ 

„1ro111 {(i. ~H i {9 
Balladyna w rei„ Adama Hanu sLkicwiu.a . Fot. R •na rd Dudley. A,\ J 

..ir11m -łl-'il 

Portrety twórców i akto rów. f-< ot. 1\ ndrn:j Gcorgic11 . AA TN 

k:1„1 

Plac frat raln · 3 ( te l. 022 6'! 20 6 10) 
wt.- sob. 11•i•_ 14 '" i I 5')0- 19'"' lul> do ro1puu.<;:c ia przedstawienia 

nd . prn:d prLcdstawieniem od 16'" 
ul. \\'i crzl>nv.a 3 ( tel. 022 69 20 807 ) na godzin it prLed przedstawi ·n iem 

www. •Bilet.p l 
kusy [\.cnt im I www.cvcn lirn .p l 

rt'/~'rl\.t( ,„ ~~ 
pun.- pt. 9'"- I R"', te l. 022 69 20 604. 022 69 20 6~~ 
faks 022 69 20 742 'Oe,1>"'<. . 
c-ma il : bow@narodo11y.p l '1>-'(.1> 

k:llr '\JrodmH 
Pl k.11r.1!111 ~ 
()(1-0-7 \\ 1rva11,1 

11111. n.1rodm11.pl 

1'e~'Q 
,,.o. 

' lcatr "\arodmvy jes t członk iem ZI i ą 1.k u Pracodawców • 

cma progra mu: I O zł (w tym t\ 
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